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Donośne porozumienie
Ostatnie telegramy z Paryża i z Londynu 

przyniosły dwie nadzwyczaj ważne wiado
mości.

P zedewszystkiem dn. 19 lutego b. r. 
o godzinie 8 wioczorcm 
podpisana u m o w a  p o  
z.
dz
Rida Najwyższa zadecydowała, że emigran 
ci na G. Śląsku mają głosować tego same
go dnia, równocześnie z ludnością, mieszka
jącą na G. Śląsku. T e r m i n  p 1 e b » s c y- 
tu Rada Najwyższa ustaliła na 20 m a r
ca  b. r.

też z powodu anemii duchowej. stwierdzam tyl
ko to, <*o zaobserwowabTB w swoim czasie po 
zjadzie literałów i dziennikarzy katolickich, 
oraz po zjeździe Związku katolickiego, orgam-

A  tekst tej uffody określa jasno k :enmek ,,m‘z 4' p‘ br: ^trewsk.ego.
polityki sasnmkzoe) owi panatw śpisymie- P0" ^  WKo-owanianu do sjasJ..
nony eh. Zawarte s* Um zobu* iązania ,lo kau,]lt'ku!i:0' uesestio.-sen.em »  nun i urliwa.e 
porozumienia się we wszystkich sprawach *.‘jtim przez aknmaryę rezo»ucyl że na tom

została ostatecznie poiUyki z w a ń  eatej. A w razie, sdyby oba 
■oiipisana u m o w a  p o l s k o  f ra.n.c.u-jpanstwa lub jodno z nich zostały zaatako- chasvic21 “ b.’ kat0,°ków iesJbardzo dażo’^  
;.k.a. W Londynie zaś na lto.iferency, mhj-jwano. nio spowodowawszy ataku, oba iziply stanow: y <„.. ^ k i r i  „
Uynarodowei, skntktom ządan.a Anjrlit, porozumieją st« w celu obrony swoich siu- Idorą udz.al d a stłumieni

03-1 
W

sznycb interesów i te.yto.yów. Uba rządy Z Z ! Z S ’m r’T"' T ?_ . . . , J wj rzutów swy<Jb sumień —  może to i bardzo
taJc samo porozum,ewają się przed M w a r . ^ ^  ^  ro zg rzeb ią
eiem nowych układów, tyczących s.ę Euro- ,s; w swoi,.h wlils„ v,.h gentih ,  katolicki,!

y wsonodmej ■ środkowej. Iś]). ki. a|e ja u»akll,..nn. te szkoda zacho-
Natomiast podpisaną u m o w a n i c n . e CiŁasu , n ajaltiB ,)la ;a.

...............  w s P,<\» 1 n *• J.a.k.n;l>.y w o j s k a  1 r.a.n- kil.,, hvnik6*  i v*red takub perspektyw.
Na konfe encyi londyńskiej, która na c.u.s.k.i.e n ie  rn o «r I y b y ć .  w raae po-i __ Trz(>ha się jft(in;lk zr7,„ zv6t jY/^otonać 

pierwsze posiedzenie zebrała się 21 lutego, trzeby. wy s ł a ń . ©  na d  W i s ł ę .  ! lan akcyi kat.olick oj w Polsce wobec °zmenio
przedstawiciel Anglii, Hard ng, w mvśl Cel ugody jest wyraźny. A z powodu, iż 1)ych ^ „ „ ków polityczny eh. 
otrzymanych instrnkcyi, zażądał: by ple-jkonfereneya londyńska ma zająć się spra- i _  j zr/A* Z(>ń katolickich mamy dosyć i pla-
biscyt. wyznaczony na 20 marca, odłożyć iwą niemiocką —  sojusz francusko polsk.) ■ n(*)W nje t>rakuj.\ Ank eia ..Przeglądu "PowszrS 
(w myśl żądań Niemiec) i żeby emigranci nabiera na znaczeniu. _ '«hnogo‘4 do dziś dma rwe straciła" ria aknialno-
głosowali jedn-ocześire z mieszkańcami sta-1 Można więc stwierdzić, iż premier Briaud ĉj — a g7_en;g uchwal zjazdu LirzI katolicki-j 
łymi. iprzez podpisanie umowy o dwa dni uprze- w poznani u tak «  list r on nie u ja] chwilę bie

Oba wnioski angielskie były- skierowane dził Lloyda George‘a w wyścigach p ^ w p ly - i^ ą , iż tylko zakasać rękawy, jąć się żywo 
przeciwko Polsce. I już przy rozstrzyganiu .wy w rozstrzyga ni ?i spraw eui*onejskich, | pracy \ wczyn je wprowadzać. Istidejo w War- 
ich fdn. 21 lutego), okazało się. jak było ■ szczególnie Niemiec. szawie ToA:irzvatwó Pracy Katolickiej, więc
korzystnem dla Polski, iż rząd francuski Opinia francuska przemawia dzisiaj do j (jst warsztat do pracy dla wszytki h katoii- 
podpisał był umowę polsko-francuską dn. Anglii językiem stanowczym, zaznaczając, ków bez różnicy przekonań społecznych czy 
19 lutego, tuż przed odjazdem premie-a że jeżeli Niemcy nio zgodzą się na wanm- ! poiityeznych. Potrzeba więc pracy katolickiej 
Branda do Londynu. Przedstawiciel bo- 1
wietn Francyi, Juliusz Gan.bon, w myśl tej 
umowy, stanowczo oświadczył, ..iż w inte
resie polw.iu europejskiego41 absolutnie sprze
ciwia sję nowemu odroczeniu.

Pierwsza więc część wniosku Hardinga

ki parvskie, Francy a rozpocznie akcye na- ia cie m:u»ifestacyi...
wet gdyby była odosobniona. F r a n c y  aj  — Więc pan jest przeciwny zjazdowi kato* 
j e s t  g  o t ó.w a n.a w s z y s t k.o. .Jeżeli j lickieum?
będzie^ t- ze ba, zaim e Frankfurt. E^sen i — Tak, jf«tem przeciwny urządzaniu zjazdu 
i zmobilizuje pięć nowych roczników. Jeże- jkatolickiego, ogólno-pobkiego, w tym rokit, 

jliby upór Niemiec doprowadził Francye do Zróbmy coś rajp erw?. a nie zaczynajmy robotv
imadła, druga zaś, wskutek ..neutralności44 jtak stanowczego kroku, to z pewnością Pol-jod przeglądu swego nirriierói-wtwa. Kiingn* k 

Nie można tu mów ć ska tvz'ełaby czynny udział w zastosowaniu tolicki w Polsce niej»odJi*<rlej to powimia' by 
przymusowych środków przeciwko Niem- ' 
com.

Sprawa Gómogo Śląska jest związana 
z orl>»zkodovyaniem niemieckiem. Na ko-nfe- 
rencvj IondvT»j?<kiej Niemcy bę<lą starały się I
m r»dzr *edna a drugą sprawca stworzyć I grona katolików warszawskich. A ie im nie

włoskiej, przeszła, 
o klęsce —  przeciwnie —  wskazanem jest 
uwypuklić nasze zwycięstwm. niedopuszcza- 
jące do o<lrocz(Jnia terminu plebiscytu. 
gdvż mamy pewne «}ane, że nawet równo
czesne głosowanie emigrantów i stale osie
dlonych na G. Śląsku, nie pomoże ani 
Anglii, ani też Niemcom.

Konferencya londyńska jest jedenastą 
z rzędu, majacą doprowadzić do uspokoje
nia Furopy, do którego jakby celowo nie- 
dopuszczała Anglia, chcąc w szachu trzy
mać swego najbliższego sprzymierzeńca —  
Francve. Jednak po raz pierwszy spotkała 
się Anglia ze stanowczą opozyerą rządu 
francuskiego i to w ol>ronie polskich, a nie 
bezpośrednio francusk eh interesów.

Francva przez związek z Polską ustaliła 
swą politykę zagraniczna w stosunku do 
Fu ropy wschodniej i środkowej. Z tom mu
fo się liczyć Anglia wraz z Radę Najwyższą. 
Tak samo i Lloyd Gęnrge musi, sie pogo
dzić z myślą, iż dalsze obrady londyńskie 
bada się tof*zvlv pod znakiem francusko- 
polskiej ugody, zawartej dn. 19 lutego b. r.

ka 
być

rzecz wie’ka. solidna, imponująca i w skufkach 
owo t ta — a n:e wystawa nicdohjstwa. zbioro
wisko cherlaków duchowych*! sterta pobożnych 
życzeń.

Takie glosy rozlegają się wśród poważnego

„jiiiictim44. .Dotychczas n’e jest iapnem sta
nowisko Anglii —  na razie wiemy tylko, że 
Lloyd George oświadczył ministrowi Sap e- 
że. iż o losie Górnego Śląska —  oprócz wy
niku głosowania —  bedą rozstrzygały także 
i inne czynniki. A czynniki te —  wg^ywy 
niemieckie —  o-góln?e są znane w świecie.

W  ten sposób wyraził się promie" $ngiel 
ski. jmlnak przc<l 19 lutego. Wterly mógł 
się wahać, gdrż był przyzwvcząjony ws?vst 
kie konfereneye prowadzić na pasku. 
Pię”wszv jednak dzień konferencyi 1ondvu- 
skiei przekonał go, że o odszkodowaniu, 
o G. Śląsku ' o innych sprawach wseWlmo- 
środkowe: Furopy. oprócz Angb*?. decydo
wać będzie i Francyą wraz z Polska, sto
jącą z bronią u nogi nad wsekndr,?a grani
cą Niemiec. H. MIANOWSKI.

można odmówić dużej dozy słu«znośri, w.ęc je 
tutaj z obowiązku swego, z, dla dobra sprawy 
referuję. ALS.

Listy ze stolicy.
Warszawa, 21 lutego 1921.

żyli organizatorzy tego pp^ndowiecii. to nalc- 
iyt>* rozrokłamnwarie za pomocą afiszów.

Na pocz.ątok dobre i to. Dawniej i tego różne
(W!«*lki wiec katolicki. — Wstęp do S7er«zcj jpmcdsięiwęeia kato'i kie nie potrafiły zrobić.

»kcvi. — Zjazd katolirki. — GarAć awa«r). Wolno ftnly bo woleo. ale idziemy naprzód* .

W n ^ d n . ^ 0  .u,T  o d h y .^  W
-ah Przemyślu i Ro.mctn* wee , E Kfir<lnral Rakowski przvehvli| się 1o tej

katolickk zwołany przez; Towarzystwo iffl̂  ini,,.aty , 0T!IxnH * ^  tlocii Michałowi 
piotra Skarci, które, zlikwidowawszy swą dzia, Sohn^kJom,,. Odbyło się j..i parę zetirań osót, 
bioość wydawniczą na pmmre lwowskim, od-, zapr0S7„ nJ,(.h ,  0,lft7u fcatoPekiepo, które wy- 
*} ,?,.na ,n ‘ n warsza™f!{‘m. - . loniły ze swepo prooa komitet organizacyjny
. A ' e;-*IaJ a"  p,**W ,V m!,‘Jsklf J’ mp?-.,lr?.a iz prawem konpta.fi osób odpowierinieh.«y Babński, a następnie kolenio gloe zabierab i '

-  ' C o  t  tyeh wsteprych poczynań wyniknie.

Zarządzenia ksm isji k o d ie rn e j.
Bytom. P. A. T. Komisy a międzysojusznicza 

w Opolu nie ogłosiła dotąd urzędowo terminu 
głosowania. Na pytania jednak, czy depesza 
o terminie 20 marca i współ nem glosowaniu 
z emigrantami jest prawdziwą, oświadczono 
ze strony komisyi, że zaprzeczyć tym dwom 
taktom nie można. Komisya w Opolu odł»ędzie 
we środę posiedzenie, na którein traktowane 
będą'powyższe sprawy. Dyrekeya kolejowa w 
Katowicach otrzymała zlecenie zorganizowa
nia ruchu kniejowego, przyćzem oznajmiono 
jej, ie plebiscyt bdbądzie się dnia 20 marca.

Zam kiięi-e  graais 0. Śląska.
Y/arsżnwa. (Tclef wł.) Dzienniki berlińskie 

powtarzają w:adomość „Mat*’1."4, któiy donosi, 
że Uoni‘er ńcya anj^asadorów postanowiła zant- 
j-cr.ć granice G. Śląska na czas plebiscytu.

Warszawa. (Teief. wł.) Rada najwyższa wo
jenna — jak donoszą z Paryża. — zbiera sę 
pod przewOf-nictwenr marszałka Focha 24 b. m., 
aż oby powziąć dccyzyę w sprawach wojskowych, 
tyczących s?ę G. śląska. Prawdopwlobuie 
wszystkta mocarstwa wyślą na G. Śląsk posiłki 
wojskowe.

Eiaczeys Anglia żąda wspólnego  
a.

ParyL Ĉ - Expr.). R?dio francuskie podaje: 
.,St«>ownie do przedstawień gen. Le Rond a, 
prezosa komisyi wojskowej w Oj»ołu, zażądał 
rząd francuski, aby emigranci nie -głosowali 
równocześnie z mieszkańcami G. Śląska, lecz 
w innym e;asie. W t-en uj>os6b możnaby unik
nąć wielkiego napływu ludności określonego 
z początku na 800 tysięcy osób, co mogłoby 
wpłynąć niekorzystnie na przebieg głodowa
nia. Po sprawdzeniu jednak "list' okaaało się, 
że liczba emigrantów jest o wiele mniejsza  ̂
do<hodzi zaledwie do 100 tysięcy. Oto dlacze
go Lloyd George nastawa!, ażeby ftlbylo się 
tjlko jedno głosowanie, w myśl przyrzeczeń 
traktatu wersalskiego, zresztą godzi się on na 
wysłanie 4 batalionów na G. Śląsk dla wznioo

to

s  wielkich s=
piecawliułniazyc

nienla wojsk koalicyjnych. Bnand działa więc 
roztropnie, ustępując co do togo punktu, obe
cnie zaś rozchodzi się © to, ażeby wydać jak 
najbanlzioj ścisłe dyspozycye, by wybory nio 
były w niczom naruszone.

Paryż. (E. Expr.). Korespondent ^Petii 
Journal’4 telegrafuje z Londynu: Powziąwszy
decyzyę przeprowadzenia jetlnoczesnego głoso
wania ludnośei górnośląskiej i emigrantów, 
mocarstwa sprzymierzone uprzedziły w ten 
sposób manewry niemieckie, których celem 
nrało być odłożenie obrad nad artykułami 
traktatu pokojowego, dotyczącymi plebiscytu 
na G. Śląsku, aby mód* uczynić G. Śląsk 
przedmiotem targu w dyskusyi nad sprawą 

! odszkodowań. Obecnie mocarstwa sprzymierz© 
ne będą mogły odpowiedzieć dr. Simcnsowi, 
że sprawa plebiscytu na G. Śląsku r»:s może 
być dyskutowaną, bowiem będzie zakończona 
w myśl brzmienia traktatu pokojowego.

1 Paryż. P. A. T. Ag. Ravasa donosi „Echo 
de Parisu donosi, że jednoczesne glosowanie 

i emigrantów wraz z mieszkańcami spowodo- 
'.vaii przedstawiciele Wioch i Anglii. Podobno 
przedstawili oni spraw*ę tak, żc projektowane 
pierwotnie osobne głosowanie, które miało z 
jednej strony usunąć niebezpieczeństwo ze 
strony Niemców, o tyle z drugiej strony mo
gło budzić obawy, że spowoduje niebezpieczeń
stwo ze strony PoLdców (!) przez ewentualne 
napady na emigrantów. Przedstawiciele' Włoch 
i Anglii na poparcie swojego wniosku nadmie
nili, że zgłosiło się tylko 150 tysięcy, a nie 
350 tys. emigrantów. Rozdzielenie tej ilości 
emigrantów pomiędzy 800 tysięcy uprawnio
nych do głosowania mieszkańców, nie przed
stawia według ich mniemania żadnego niebez- 
p?eczeństwa. Jednak przeciwko temu zapatry
waniu wystąpił bardzo ostro Briaud, oświad
czając. że uchwala Rady Najwyższej w tej 
sprawie pow7ięta w Paryżu, powinna być osta
teczną i żaden rząd nie powinien tej uchwały 
kwestyonować.

NIEMIECKA PRASA OCENIA SYTUACYĘ 
FOLSKT JAKO POMYŚLNĄ.

Warszawa. fTelef wł.) Berlińska „Deufsch 
Tagos Zeitung44 podaje, ii sytuac-a polska na 
G. Śląsku jest ra tyle mocna, że nie zaszkodzi 
J j  jednoczesne głosowan e ludności stale za
mieszkującej i eongrantów.

własnych potrzeb. Zresztą mnmy sąsiadów ta
kich, jak Rosya z Ukrainą, Rumunia, oraz \*ę- 
gry, z którymi, odnośnie do produktów rolni
czych, trudno nam konkurować. Z konieczno
ści musimy zatem zwrócić większą uwagę na 
wytwórczość przemysłową, oraz na handel. 

■Do Niemiec niełatwo wywozić, choćby z tej 
: przyczyny, że pracujemy, niestety, drożej 
|i nasz pr/emysł stoi niżej. Na wschodzie spo- 

(Dył8 Królestwo Polskie ma ich 13, ■ tykamy niebezpiecznych współzawodników w
Anglii. Francyi, Niemczech i t. d.Galicja niema wcaie).

prez»>s Tow. im. Piotra Śkargi Michał hr. Śobań ,
ski. który odczytał gorąco na])isajiv retarat n jtni‘lT,° d7lś P^esadzać. Obawiam się jedmk
potrzebie Izimulika itatolrk^o. drijri z kolei;">«•»• « y  o.«by ponotane podotaja Mwls,v. Pań((tw„ też jest skazane n a 'Mgla- W z ie  móirł już poneiniaó na na* tak bet-

~  ?n.neie warszastskim ^  odejmiemy _ notooM swobodnych | W8tyd„>9 a beztcztrlędnie wymuszenia, jak to

Francyi, Niemczech i t. d. Trudności 
będą istnieć takoż z powodu niciawtych sto
sunków z tamtej strony, a nieskonsolidowa- 
nej polityki naszej z tej strony granicy na 
wschodzie. Oprócz północy, gdzie znów spoty
kamy się ze społeczeństwami, stojącymi od nas 
pod tym względem wyżej, pozostaje nam jo- 

Polityka nie zna antagonizmów, czy nie- dynie południe, 
nawiści tak silnych, iżby w miarę zmienionych j ‘ okazuje się *atem, że nasza granica po- 
okcticznośei porozumienie było wykluczone, i Judniowa i to, co się na tej granicy dzieje, 
Z drugiej strony jednak każde państwo, po-|pos?ada dla nas znaczenie pierwszorzędne, 
dobnie, jak żywy organizm, wymaga pewnych j 0żcli bowiem posiądziemy większą swobodę 
warunków, od których dalszy j«g0 byt jostjruclm na pobidniu. natenczas inny sąsiad nie

0 naszą polityką na p§łudn'ii.

dzinłacz katolicki p. Euigfminsz Zaszt-owicz-Za- 
ht»rski. który przekonywał zebrau.ych o poirze- 
bie ak(yi kaioliekiej. wreszcie trzeci i ostatni 
mówca, mec. Dramiński. z pauisem wypowie
dział rzecz o naśladowaniu wzoru odwagi i mę!^**?0 ćbo i ton drugi termta często się-słyszy 
stwa w działaniu, jaki nam zostawił ks. Igna^v!w ł,iy (*hi). to są zdania, uważające zjazd podo-

istnlejących organ izacvaeh katolfcki h, « nme 
mają może i sporo dobrej woli i sporo cza^u. 
ale niezbyt wiedzą, jak sie bmć do rze»’zy.

Co *lo samego zjazdu czy kongr«»su ka4ołic-

.^konii»ka, który zgiiął w dni sierpniowe przv bu5 13 P^cłw^ zesny. 
odjńeranm bolszewików rui VYarszawv. Na koń •— D’aczego?

—  Zjazd — mówią —  powinien być rewia, 
przoglądr-jn sił zszeregowanyeh, preeglnd^rn do 
konanyeh prac programowych, a n’e zbiegowi.

, _ . . # wstydnJL .
stosunków ze sąsiadami I odetniemy je od ko-1 uczynili Czesi w lty»cu 1920 r. Stara zarada 
miinikacyi z dalszym światem. Stanowi 10 dla ; niemiecka powiada: „Der guto Mann bant

właściwie było to zebranie z trzema retararami.
* który<h dwa odczytano, poprawna otLz ta-  ̂ _ r , \wrjiei

chwilami nawet z zacięciem dekidmacyj- ^  ** dalszych drognr-h swoich nrar* } po**zv
ucm, ale zawrze tv!ko odc?vrano. a rary  ̂ zjazd Ligi katolickiej w Po

* _______    wn nm. lako eum w  ... _

odpieran
cu jeszcze raz zabrał głos moc. Baliński, zapo
wiadając częstsze urządzanie podobnych ze
brań.

Jeżeli chodzi o wyp- łoieme sali. o oklaski 
<Pa referentów —  to wiec się miał. Ale nie mo- noc** poezrnań. M iałby racyę zjazd katolickie- 
gę powiedzieć, bym opusz zal salę z uczuciem go Zw1a7.hn pnlek. Śtow arzeszeń Robotników 
zndowoWia. Płakały głosiły, że I^lzie wiec. a b^ ^ ftl.iańskieh. katolickich htstvtt?cri ebary-

ai ,  ̂ ych —̂  y,q te wszystkie organiz»cve *ą. 
istni* jn. dz-alają j niają j- t̂frzehę rozejrzenia

••zvT>ań.
- ......... ----- ..------   ̂ ,t .   - - w .. Pozna-

Dyskusyę 2 góry organizatorzy zebra/da wy n}i|- eum w dal«*7.vm rozwoju organiza-
kiiiczylj —  wjęr- eajf>̂  wypadła monotonni. ,cFi 3P r°hić zjazd katnli-hi w Warszawie, 
 ̂ trzytem mogło to sprawiać wrażenie, te or- dlatego ty^ko, te był przed pani miesiaeami w 

a torami kierowała obawa przed oponon- Poznaniu i że... wypada, aby stolica nie pozo- 
i- !stawała w tyle, to uważamy za szkodliwą ma-

' •braiFiie tedy w Muzeum wypadło dcetyngo- łostkowr.ść. 
wau’o — ale czv można je uważać za wstęp^-Jol — Aż szkodliwa?

państwa sprawę pierwszorzędną —  kwestyę 
jego bytu.

Nasze położenie nie jest do pozazdroszcze
nia. W chwili obpenej otaczają nas zewsząd 
wrogowie. Od zachodu, ze strony Niemców, 
nikt chyba się nie łudzi, a natomiast każły 
zdaje sobie sprawę, ie mamy tam wroga, któ
ry tylko wyczekuje odjmwiedniej chwili, aby

M.ro wl-.k.W i' mnirem Im^owirowaiyrhTńj P**y“ y™« *> uniiestwionia znisnawi-ho-
100“  U:~iu  _____ji , nego „państwa sezonowego4. Na wscho<Jz]e

zawieramy wprawdzie pokój, ale musimy się 
liczyć w najlepszym raz?© 2 faktem, że z tej 
st;ony stosunki przez długi czas będą nieure
gulowane. Wolny dostęp do morza na północy

ekonomicznym, dojdziemy rówmież do podob
nych wniosków. Produkeya rolna państwa na- 

„rozbud-owy żyda katolickiego14, jak zapowii- j A tak. Cale zastępy naszych katolików szego zawiodła; musimy być zadowolonymi, 
dały plakaty to mam poważne wątpli voś«1. mają bardzo krótki dech. Nie badam w tej jeżeli doprowadzimy do tego, aby nasza wy- 
JeiLno, za co ua pochwałę bezwzględną zasłu-i chwili, czy . to z rącyi otłuszczenia serca, Cjty ^twórczość rolna wystarczyła na zaspokojenie

voru —  roztropny jmlityk nie powinien zatem 
n‘gdy dotuiśdć do tęgo, aby państwo znala
zło się kiedykolwiek w położeniu przymuso- 
wem. co równa się klęsc©.

Na całej prawie południowej granicy sąsia
dujemy z republiką czesko-słowacką, będącą 
zlepkiem Rusi zakarpackiej, Sło-waczyzny, a 
następnie Moraw i Czech z milionami oł*eycb 
narołlowości. Czesi usiłują w ostatnich czasach 
nawiązać z Polską stosunki przyjazne, żądając 
od Polski uznania zbrodni śląskiej i spisko- 
orawskiej. zrzeczenia się wspólnej granicy 
z Węgrami i ,.desinteresement“ na Słowaezy- 
f:Je. W zamian zaś ofiarują... puste frazesy,

wili zagranicy, łe istnieje jakiś naród 
„czecho-slowacki44. Tymczasem na Slowaezy- 
źni© panuje silny ruch, domagający się eo 
najmniej bardzo szerokiej autonomii. Polska 
jest daleką od mieszania się w sprawy naro
dów sąsiednich; rzeczą jest więc Słowaków, 
w jaki sposób urządzą się w swoim kraju. To 
jest jednak pewnem, ie Polska ma i będ>i© 
miała pehie zrozumienie i życzliwość dla nie
podległościowych aspiracyi słowackich. Folska 
i Słowaczyzna nie mają sprzecznych intere
sów, natomiast wiele rzeczy wspólnych. Nic 
nie stoi vięc na przeszkodzie wzajemnemu po
rozumieniu i ewentualnemu współdziałaniu.

Wreszcie jeden jeszcze moment. Wprawdzie 
ostatnio przyszło do porozumienia między Cze
chami a Południową Słowaczyzną: jednak Pol
ska nie ma bynajmniej sprzecznych interesów 
1  Jugosławią i nic nie stoi na -przeszkodzę 
nawiązaniu stosunków narazi© ekonomicznych 
z południowymi Słowianami Jest to zaś mo- 
żliwem do przeprowadzenia na większą skalę 
jedynie na wyjiadok zrealizowania przedsta
wionej wyżej polityki naszej na południowych 
granicach.

Niechaj więe uświadomienie o wielkiem zna
czeniu kresów południowych dla nas stanie się 
pod każdym względem powszcchnem, tak, 
abyśmy kiedyś otwarli przez nie dla- Polski 
drogę do morza Czsrnego, Egejskiego i Adrya- 
tyku. DR. IGNACY DZIEDZIC.

jest też proUpmatye/ny; wykazał to lipjpc j jakiekolwiek wartości i gwarancyi pozbawio- 
i sierpień 1920 r. Zresztą, gdyby przyszło lo  |„e. Zdrada w suczniu 1919 r. i rzpkoma ł»p*- 
noważniejszej sytuaeyi, to doświadczpn;a osta- isHność rządu czeskiego^ wobec robotników, 
tniej wojny wvkaz:ily, że morze Bałtyckie, nieprzepuszczującyeh w lipcu i sierpniu 1920 r. 
będąc „marę clansum44, nie przedstawia więk- - amunicji do Polski, wykazują, jaką wartość 
szej dla nas wartości należy przywiązywać do oświadczeń i zobo-

Jeżcli rozważymy sprawę pod względem t wiązań czeskich.
Okoliczności wyżej przedstawione świadczą 

więc. że na południu jedna tylko jest możli
wa polityka: r o z l u ź n i ć  d u s z ą c y  a*aj*
p i e r ś c i e ń  c z e s k i  

Ze zwykłą sobie bezczelnością Ozesi wmó-

Dobrana dwójka.
W  artykule p. t. „Poerf Stapińszczyk rawo- 

hijc do ekscesów^4, pisze z oburzeniom „Gcrlee 
Krakowski44, organ pp. Rączkowskiego i»Br>ła: 
| „W  <-kwili, ki dy w Rydze delegaci na î czy
nią usiłowania. aby jak najprędzej zawrzeć ko
rzystny d.a kraju pokój, kiedy w krótkim cza* 
sie wo’a ludu górnośląskiego ma zadecydować
0 powrocie tej prastarej dzielrścy Polski do ma 
cierzy, kiedy walą się losy Wileńszczyzny —  
posłowie ze stronnictwa Stapińskiego, a przed© 
wszy8tkiem poseł Sejb, aranżują wystąpienia, 
które wskazują, te w stronnictwie tem pojmu
je się bardzo dziwnie obowiązki posła i obywa** 
tela polskiego.
1 „Dria 13 b. m. zjechał poseł Sejb na wiec do 
[Ciężkowic, w powiecie grybowekiro. Zaintcrpe- 
łowaoy przez kogoś ir kwesty! odbudowy znb
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ten poświęcony jest

„Kiedy zebrani posłyszeli taką radę, wszczęli 
wrzawę, która była wyrazem protestu przeciw 
tego rodzaju stapińszczykowskim metodom. 
Kiedy zaś wstępnie Sejb napadł w przemówie
niu na posła Raczkowskiego, zabrał głos p. Szo 
stek i taką mu ciętą dał odprawę, że Sejb uznał 
za stosowne wynieść się zaraz,

„Spaliła więc na panewce propaganda p, 
Sejba, ale jakąż moisr-a sobie wyrobić opinię o 
działalności takiego „suwerena11, który zamiast 
wzmacniać podstawy budowy państwa, pracu
je uad ich zrujnowaniem11.

Świętemu oburzeniu organu krakowskich lu
dowców można tylko przyklasnąć. Występy p. 
Stępińskiego i jego mameluków są zbrodnią 
p rze c iw k o  państwu i społeczeństwu. Wszelako 
incydent powyższy przypomina do złudzenia 
analogiczny wypadek, jaki się zdarzył w sty
czniu z pos. B r y l e m,  doszukajmy tylko do
brze w pamięci. Wszystko to już było! Za do
wód posłuży artykuł „Głosu Narodu“ z dn. 17 
ab. m. p. t. ..Prawo wideł i noża11.

Wybitny Piastowiec, przyjaciel pcs. Bącz
kowskiego i satelita prenrera Witosa, tak 
przemawiał we Lwowie do chłopów: „Biadacie 
na obszarników, wzbraniających się dawać 
wam drzewo po cenach maksymalnych. W mo
im powiecie. Brzesku, chłopi, nie mogąc^ w le- 
gaky sposób zrealizować asygnat, pojechali 
gromadą do lasu obszarnika, który chciał im 
przeszkodzić, ograb li go do naga, skatowali do 
utraty zmysłów, poczem swobodnie już oabraH 
drzewa do syta. Krakowski sąd karny odesłał 
poszkodow anogcT do starostwa, które ukarało 
wlrMioch grzywną w kwocie 20 mk. (Huragan 
śmiechu). Alucie sprawę jasną, rozstrzygniętą 
nu drodze administracyjnej i sądowej. Nie ra
dze wam zrobić coś podobnego; wy jednak mo- 
źfc.c wyciągnąć stąd wnioski praktyczne11.

Jak widać z porównania mów pos. Sejba i 
pos. Bryla, ludowców zawiodła pamięć w mo- 

;e najmniej odpowiednim, nie szczędząc im 
kompromh a-cy i. Wobec tego można zrzec się 

■ komentarzy. Wystarczy zacytować wyjątek z 
wvżei podanej opinii „Gońca Krakowskiego1': 

’,.W stronnictwie tom pojmuje się bardizo dzi- 
ąr.Ao obowiązki posła i obywatela... Jakąż mo
żna sobie wyrobić opinię o działalności takich 
suwem*! ii w, którzy zamiast wzmacniać podsta
wy bud-owy państwa, pracują nad ich zrujnowa
niem11.

Oc zywiście te słowa stosują się w równej 
mierze i do Stapińszczyków i do ludowców z 
pod znaku „Piasta11.

szarach im. J. Piłsudskiego przy ul. Siemiradz
kiego 1. 24 w Krakowie, dodatkowy przhgląd 
wojskowy wszystkich funkey on ary uszów pań
stwowych, komunalr-ych, samorządowych, uży
teczności publicznej, oraz pracowników fabryk 
i zakładów przemysłowych, pracujących na 
obronę państwa, którzy w roku 1920, na pod
stawie przedłożonych zaświadczeń przy zgła
sza nu się do komisyi przeglądowo-lekarskiej, 
otrzymali odroczenie stawicomictwa wojskowe
go bez przeglądu.

GROŹBA WSTRZYMANIA RUCHU W ELEK
TROWNI. Prezydyum m. Kral:owa komunikuje, 
że rr dniu dzisiejszym nadszedł do elektrowni 
tylko jedeffi wagon węgla. Z powodu 
go braku zapasów, oraz ze względu r-a 
starania o doraźną pomoc, skierowane 
Inspektoratu węglowego, jak i do Dyreł 
kolejowej, zostały bez rezultatu, elekt rowu 
miejska zmuszoną będzie —  
przed południem nie nadejd 
ka węgla —  wstrzymać ruch 
czornych.

PRZYJMOWANIE ZWYCZAJNYCH TELE
GRAMÓW W NIEDZIELE I ŚWIĘTA. Dyrck- 
cya poczt i tclegr. okręgu krak. komunikuje: 
Rozporządzeniem Minist. poczt, urzędy poczto-j Więc teraz 
we będą odtąd przyjmowały w ryodzele i śwlę-jkowań 
ta wszystkie prywatne telegramy i zgłoszenia 
telefoniczne bez ograniczeń, a pobierać się bę
dzie potrójną mależytość tylko za pilne (termi
nowe) telegramy, względnie plne rozmowy te
lefoniczne.

WIELKI ZJAZD DO KOPALŃ WIELICKICH.
Zarząd państwowej żupy solnej urządza w nie
dzielę 6 marca b. r. wielki zjazd do kopalń 
wielickich, z którego cały dochód przeznacza 
na cel plebiscytu na Górnym Śląsku. Zjazd roz-

p. Rydzewski 
stawę ryżu. 
ctwa polskiego 
z tom, żo Bank 
należność w miarę dostarczania ryżu. Rzecz 
ciekawa, że M. S. W., zam ast zwrócić się do

\TTCTW „KSIĄŻNICY 
;cz. SZKÓL WYŻSZ. 

więcony krytyce i bibliografii 
wydawnictw. Adres Red. i Admia. 

iego 12 i Warszawa, Nowy 
za styiczeń. Rok IL 8-o str. 28.

rad Winkler: „Formizm i jego rola slyiotwórcza*1; 
w sobotę 20 b. m. prof. Dr Józef Reiss: „Twórczość

Polskiej Kasy Pożyczkowej, iratytucyi pań-|j. Brahmsa** (z flustr. muz.). Początek o godz. 
stwowej, wypłatę uskuteczniało przez Bank
kupiectwa polskiego, imtytucyę prywatną, aar 
łeźącą do ka^egoryi małych banków.

Ale cóż nastąpiło daiej? Oto dnia 15 stycz-

7 wieczorem.
WYKŁADY V/ DOMU ARTYSTÓW (plac św. „Niezrównany Cricfcfon**, fantazya w 4 aktach

Ducha). Czwartek J ó ze f Flach: „Śladem  śławnvch 
romansów**, cz. V łJI: C iem ienia m łodego W ertera , 
cz. IX :  Notre-D rm e de Ik ris . Sobota. K aro l H.

I. M. Barrie‘a.

Nie tylko „sztuki*1 ale i „towary1* sceniczne

go dyrektorów.
Rokowań'a, oczywiśc’e, me

mimo woli dają 
przfd pot >  
myślenia I

historyczny met? 
ładać do „Niozrć-

. .. „ „  miir IIUtrVHTT] n,A  , . . . ,  . *’
(ul. św. Annv 12. nnrter) o gedz. 6 wieczorem od- ! . ^ doświadczyć tego, co nazywamy

drmroiva.d7!lv  ! radcv .Dra Chlchika p. t.: .Bliższe wyjamie-.wC^rkami1*, lub, mniej wykwmtoie. „przewrar
l * Ul'i rr.etrd C TtGrfrerłrm nra fil f  TI V«ininm

* i     ■ v i j* mi/- i ’ m
, „  ,. . 0 .   . n(iln. ini'3 n^jedy Bergsona we filozofii, opierającej się baniem się bebechów*1.

nJCze?0' 150 1 pr67'nefe°  * 8a,om0"  me , ' i  W umysl “ • » >  ^  W * * *  bardzo
f e l *  Pn ł V ° ^ J '% „ T .  ' * 7 * 1  Ł .«• BarrWa wpadła

po tych trzech tygodniach „ro- 
rVł Ministerstwo wydaje komunikat,' że|^° 

„czuwa11. Nad czcrn? Nad p miiędzmi, których Q* 
nim a?*1

GOSPODARKA SOCYALISTÓW W WILNIE.
Wileński „Nasz Sztandar**, organ chrześc:jań- 
sko-demokratyczny. poddaje ostrej krytyce sta-

Druminilcanek na Gródku roJ dnia *29 l* f L* 15arJ*ie a wpauia nie zrodziła sio,
m. dn 6 marca b. r. Początek dnia 28 b. m ^padia — kwestya socyalna, kwestya ró-

o godz. 6 wieczorem. ‘ * * wności człowieka, i, nie zmieszawszy się z
krwią autora, mile przecisnąwszy się ani razu 
przez komory jego serca, wyleciała na pap-eT 
wręcz groźna w swojej potwornej zdawkowości. 

Lokajstwo, lokajst-wo dotykające dna jakie-
_  _  - , , , t i,.-, , .    M. ni. przewróconego do góry nogami ideału i na

sząc: T. K. R. forytowała socyalistow, poramo, Uelodyjna muzyka i nnfDwyoz.in wesołe libretto, dęty kretynizm, oto dwie połowice ludzkości,
i ^ ? 7 jn.a 1 .k? j7 umoiva które, jak twieidzl I. AL Barrie, wal ;

dzenie. ‘ "  ̂ ą P ® ^lclŁ’e P°wo- bą wyłąearie po to, ai -by módz skretynieć,

pocznie s‘ę o godz. 2 po południu. Poc a^i |z socyalistanii, którzy wobec nicbezpicc/.c-iijtwa 
z Krakowa i z powrotem becłą zabcznieczone. I bolszewickiego usiłowali wywołać strajk, a obe- 

AYYJAŚNIENIE 
komunik

„Otosn Narodu" z daia 98 styczna b. r., oma-it e )'l G»dwod, dyrektor poczty i Wcprrafn, 
wiającej nadużycia przy sprzedaży w konsura e 
joficerskim w Krakowie, Oddział Naczelnej kon-. 
troli wojsk, przeprowadził na miejscu docho-1 ^o^lćtwo socyałistów. Przemawiał pizociw 
dzenia, które wykazały, że w konsumie sprzeda- i ^brześcijańsk m Zw ązkom 7.awodowvm, twier-

Z teatrów krakawskfcfL

s . i r u v m w » j « ) .  — -j   W Tct*.
nowfako Tymczasowej Komisyi rządt-.-joe  ̂ p i-jSIy w’ (natrze -Nowotó" ^"nonicdziaick^SsT™" 
sząc: T. K. R. forytowała soeyalistów, pomimo, Melodyjna muzyka i nad̂ wYCznj wes 
że społeczeństwo wileńskie trzyma się mocro , oraz bogata ^.tawa^ dekoracyjna i ł  
zasad chrześc’ańsk;ch i narcdorrydi. Ogół na-; °PerctCG te3 niewątpliwie wL
szych rół)Ot°ików nie chce mieć nic wspólnego

zą ze so-

aibo módz zmusić do... nałożenia liberyi. Rów
ność człowiecza ~  róumość nie fcyikb wobec 
pravva, ale i wobec .sumienia — równość „ro
dzajowa11, oglądana przez tak zabarwione oku
lary, naliiera oczywiście wszelkich c]iarakte«-v-

c oraz wicedyrektor komunikacji i robót publ 
icznych. Prcjrnie on pddać poeztowców pod kio-

KSZKc. rr«,:

Kraków, 24 lutego.

KSIĄŻĘ BISKUP ADAM SAPIEHA, który
bawił w Rzymie w sprawach Kościoła, a nastę
pnie we Francyi i Belgii, porwrócił do Krakowa.

JESZCZE W SPRAWIE GŁOSOWANIA NA 
G. ŚLĄSKU. Stosownie do odebranych w ostat
niej chwili instrukcji z Polskiego Komisaryatu 
w P.ytom u, wszystkie osoby kategory A  i C, 
które po 1 października ub. roku opuściły Śląsk 
górny, a obecnie chwilowo przebywają na tery- 
toryum Małopolski, bez względu na to, czy 
mają lnb pie czerwoną luz zieloną legitymacyę, 
winnj" bczzAvlocznie zgłosić s ę do Tow. obrony 
krosów zachodnich, Kraków, ul. Retoryka 5. 
Wymieniani mają jawić się, o ile możności, 
z dwoma cz jętymi egzemplarzam' swojej foto
grafii, w celu spisania z * ’mi proóby o wysta
wienie przepustki, uprawu ającej do wstępu na 
Śląsk Górny w przededńu plebiscytu.

na podstawie legitymacyi, potwierdzanych 
przez szefów odnośnych biur. Zaznaczyć należy, 
że artykuły, sprzedawane urzędnikom, me po- 
chMzą s zapasów rządowych, lecz są naby
wane z wolnej ręki. O fl<» materyały te przecho
dzą później na własność nieurzędpików, jest 
to w na poszczególnych osób nabywających, 
lecz nigdy kierownictwa koeeurnu, w którym 
panują wzorowe porządki i są dokonywane dość 
częste kontrole. Komisve kontroli!iąoe dotych
czas żadnego nieporządku nie stwierdziły.

NAFTA ZA LUTY. Mag'strat zawiadamia, 
te na kupony za b. m. legitymacyi naftowych 
wydawane łiędą tesame racye nafty, co na odci
nek styczniowy, z. zn. dla kategoryi A 4 Btry, 
BI 2 litry, B2 4 1., C 6 L, D 2 L Sprzedaż 
nafty za styczeń kończv »'e dnia 1 marca b. r.

ARESZTOWANIE BANDYTÓW. Onegdaj- 
szej nocy aresztowano trzech niebezpiecznych

cyę, która może sprowadzić niepożądaną reak- 
cyę. Podobnych stanowisk nie mogą zajmować 
ludzie, obrażający uczucia robotińków chrześci
jańskich.

O DYREKTURĘ TEATRU LWOWSKIEGO. 
Ze Lwowa doe-oszą nam: Pod przewodnictwem 
wiceprez, Chłamtacza odhyła onegdaj komisy a 
teatralna posiedzenie, na którem odczytano 
zgłoszone dotychczas kandydatury na posadę 
dyrektora teatru. Ub ógają się o nią: Kard Ad- 
werstowica, który teT^rrafmznie zgłosi! swoją 
kandydaturę, żądając; 60 000 marek miesięcz
nej gaży, Maciej Szukiowicz, kustosz Muzeum 
im Matejki w Krakowe, p. Henryk Cepnik, b. 
sekretarz teatru za czasów dyrekcji p. Hellera, 
a następme dytoktor teatru polskiego w Toru-

Repertuar feMra miej. Im. J. Słowsckiege.
Czwartek 24 b. m.: ..Przecbod/ień11 Katerwy. 
jbTtek  2 1  b. m.: ..O rlątko" Pns^nda.;
S 'bota 2fi b. m.: (Nowość) 

w 4 
Nip

AIadagasko.ru*'

Repertuar Teatru Pewszeehzejo.
Czwartek 24 b. m.: ..Fnmeod Julia-.
P irpek 2 .“ b. m.: „Lalka**.
Snbeta 26 h. m.: (Nowość) „Bohater l<anlaski“, ^P^^w^nym nogom po wjwcwkowrun-yjeh po- 

operetka vr 3 aktach Ncdhilo. ’ i sadzkach, a wyszlifowanym paznokciom ka-
Z0*' ”Mąi 2 grzeczności**, że — rówu-oź dla gai ery i —  również niezgra

bnie l  śmieszinie drapać ziemię.

rychowy-
wama się“ , oa tak zwanym empirycznym a nie 
rozumianym charakterze człowieka, każe 3ię 
niezgrabnie i śmiesznie ślizgać —■ dla galery i —

wieczorem JWajor ułanów**.

Repertuar „Bagateli*.
Czwartek 24 b. m.: „Nie/równany Cricbłou*V
Piątek 25 b. m.: „Niezrównany Cricbton**. 
Sobota 26 b. m.: „Dwńjka hultajska'*.

Na szczęście ludzkość, oprócz wyszhfownr 
nych paznokci i spracowanych nóg, pos;ada je
szcze i wypoczęte nogi i tęgie, aczkolwiek nie 
koniecznie bnidne, pazurv, pt>?ada ieszcze i tu- 

w f e ^ j L t ó 5 J P0Ł - ° WÓjŁa no i. o Be ml . !«  edaję. nawet m6,g -
raz —  a powtóre, oprócz formy pos ada także
i swoją treść: oprócz lokajstwa, choćby tak 
„riezrówicanego*1 jak to, które reprezentuje 
Crichton, i kretynizmu, który reprezentują pa- 
noiyie i panie z Barrie‘ov\ekiego „wHki- go

Repertuar „Nowości*.
Czwartek 24 b. m.: „Miłość cygańska-. ~T  ̂ '
Piątek 25 b. m.: „Dziewczę z Holandyi*.
Sobota 26 b. m.: „Afił^ść cygańska**.
Niedziela 27 b. m.: Po poł. „General huzarów", 

wieczorem „Miłość cygańska**. v  świata , ludzkość posiada jeszcze Ł~ człowio^
___________     • ozeństwo.

Opierając się ca tej, nie czysto forma^ej, ale 
czysto „treściowej11 podstawie, należy nie t;-l- 
ko „wierzyć11, lecz i „wiedzieć11, że równać, 

PROF. DR. TADEUSZ ZIELIŃSKI: „Idea będąca wyrazem czlowiećz^ ństwa, jęst prawem

Nauka, literatura, sztuka.

p. Czesław 7/iremha. Oferty ich na razie n e 
były omawm^o. Referat powierzono członkowi

wajp-a dokonfwio wśród następujących okolicz
ności: W  poniedz:ałek 21 b. m. wieczorem wstą
pił do szynku Neułingera w Nowej Wsi Jam

ORGANIZACYA ZBIÓRKI PLEBISCYTO-
WEJ. Sekrotarvat Tow. obrony kreeów «cho-1 ’ ’. *a™ ^  ^_ , , , . ■ ,. . _____ c . Icnwlę i wyszli. Gdy następnie Don-da opuścił
doicb podoją: W myśl odezwy m r a l t a  SqM szynk, wymienieni bnndyoi nap.-ulii go Z uli- 
mu, ziuorkę daru plebiscytowego górnośląskie-1 dotkUw;e bm , Imbowa,li
go przeprowadzają komitety powiatowe pod 3C 0),0 M Na woIan e Rmdv fc 
kontrolą i odpow rtzialnością starosty poczem w hodlaca , w0\sk oraz .
kwoty zebrane odpływają częściowo dr, kasy c ^  ^  ^  iolniorzy''I™ " * ? ™  -orwęsktego.
Głównego Komitetu plebiscytowego w Marsza- bMd „  ^____ styczna, r. to. komitet powyższy wysta

niu, unauy pisarz dramatyczny, Zygmunt K a- p<>Iski w dziełach Siankiewicza". Zamość. Si- ~_fni7, k óre nie ustępuje w uiczem ar< stużal- 
wecki, p. Ochrymow ez) dyrektor lwowskiej i 58- , j e b  ani pysze ale wręcz przee»zai.e, które -

1 J J 1 KAZIMIERZ LANCIE: „Krótki© w s k a z ó w k i  jako, że bardzo żyzne — stanowi bardzo p«w
znego mlnika przy zakładaniu pa- datny gnunit, i bez starannej uprawy daje *ię

chwastfia^

szej nocy aresztowano trzech niebezpiecznych) n \ J ... ®* . J . . KAZTMIE1
KaituiirłA-- « ^  T3n i „ i * o-T .Jłagotel “ . lwowski artvsta dramatyczny p.DaiKiytow, z to Karola Panka, lat 31, Adama , .* , .  , * . . . V , • • dla nralctyc:
GłfkWA lał 97 i a 7!nu , * 10 \  . Ludwik Czarnowski (organizator krakowskiej r  . *;  ̂ J
Głowę lat 27 1 Andrzeja Ziębę, lat 18. Areszt o- ^  właściciel szkoły śn5ewu !stw,sk trwa1
wajf». a dokonano wśród rkVr»rr>'7_ f  - 1 /» ■ j Y P t, fciO*tlro rrvlr\l

trwałych11. Kraków 1920  ̂Str. 31. Biblio
] teczka rolniczo-przemysłowa.

KAZIMIERZ LANGIE: „Gospodarstwo rj^bne

rozwijać zdumiewająco potężnym 
cierniom i pokrzywom.

Gdyby autor był o tern pamiętał, nie byłby
, . . , , , . n c na małych stawach1*. Praktyczny podrę^zr.ik pertrzebował zgadać do lordowskiego salonu

 l : l_   ̂ i dla rolnika i leśmika oraz dla szkól ro’niczych.! ani kucharza, ani starereta, ani chłopaka sta-więepj za tydzeń przedłoży swoje wnioski.
NORWEGIA 

ub. roku zaw ą
owali mu gotówkęJ r‘!e! 'enia Pf™°.cY uchodźcom, ciiorym 1 rannym ,^ e P7tuc./ne j zreione« p Praktyczny’ podręczirik P™™ Crichtona (na wyspie) za pośro
idy o ratunek nad-1 T  1 dzięki zyweanu poparciu: spoleczen- ( (|1a •, rolńiczv-ch. Kra- j dnictwem sześciu (wyraźnie sześciu) gwoździ, z

• Istwa. rozwinął szeroką działalność na^caiej j k6w 1920, Str. 3C. Biblioteczka roiniczo-prae- ‘

wie. częścicavo zaś, o ile chodzi o Malopotekę, 
do kasy Tow. obrony kresów zaeh. w Krako
wie i to albo rz  rachunek bieżący w Banku 
Spółek zarobkowych, lub w Banku przemj-sł. 
w Krakowie, albo na konto czekowe P. K. 0. 
Czyrmośc' skarbnika i jego zastępcy pozostają 
pod kontrolą komisyi rewizyjnej trzech urzędni
ków bajowych z poza wydziału Tow. Wyda
tkowanie dokonuje się na podstaw*© uchwał 
wydziału w obecności conajmniej ośmiu człon
ków. Naczelną kontrolę wpływów i  rozchodów 
wykoiviją organa Rady ministrów.

lecz ich dogoniono 
i aresztowano. Śledztwo policyjne wykazało, i© 
do tej szajki należał jeszcze jeden opryszek, 
który zbiegł. Prawdopodobnie apasze ci doko
nali kilku znanych napadów rabunkowych wu/irva- 
w pobliżu Parku Krakowskiego. Staną oni przed -Lł-T*ofara 
sądem doraźnym.  ̂ ^

WYKRYCIE SZULERNI. Podczas obławy poli
cyjnej na podejrzanych osobników, urządzonej 
w nocy z poniedziałku na wtorek, natrafiono w do
mu przy uk Berka Joselewicza 2 na tajną szuler- 
nię. W chwili wkroczenia policyi, zastano tam 
kilkanaście osób, zajętych grą hazardowa. Okazało 

[ się, że właścicielem szuiemi jest niejaki Markus

Dńa 25 
wysłał Derw 

iszy transport, darów, składający się: z 415S kg. 
tłuszczu, 1700 kg. tranu, 6000 par butów, ofla-

AYe tworok 22 b. m. konduktorzy tramwajowi j Monderer, którego aresztowano.
górnośląski 40 443 Alp. j CUDOWNE OCALENIE. Wczoraj o godz. 4 pozebrali na plebiscyt 

40
zebrano 

POGRZEB Ś. P. DRA 
prezesa Izby adwokackiej w Krakowie, odbył 
się wczoraj po południu z domu żałoby przy 
ul. św. Anny 7. Po wyniesieniu zwłok, irńe- 
r-iom Izby adwokackiej, kolegów i przyjaciół

I fenigów. Ogółem od początku tej zbiórki! P°!«<Jniu na ul. Zwierzynieckiej podczas mijania
brano 1HI.8M Mp 5 90 feri-ów. »«? wpadła pod j«)en * nich

jt «T « r . . » « r łj  A* » v  7-letma Emilia .Czep. uczenica szkoły ludnwej.
MICHAŁA^ KCYA, jZ wypadku t^go Czepówna. prócz nieznacznych 

‘ obrażeń na głowie i placach, wyszła w sposób 
cudowny bez większego szwanku.

WYPADEK KOLEJOWY. Wczoraj o godz. 5 
po poludnm robotnik kolejowy, Stanisław Schulz. 

. . lat 60* idąc torem kolejowym w pobliżu dworca
zmarłego przemówił adwokat Dr Bąkowski,;kolejowego w Grzegórzkach, wpadł pod koła sz.y

rowavyrh przez pewną firmę w Bergen, oraz j gi-a_ - j^ i Str. 62.
600 skór nâ  podeszwy. Spoleczeiistwo polskie. pR0F. DR. EUGENIUSZ ROMER: „Stosun- 
z wdzięcznością przyjmie te szlachetne dary, pj ekonomiczne Górnego Śląska a poIitjTka pań

RUINA
wojenną. 
GOSPODARCZA ROSYI. Radio

mimo to opatrzonego w światło i aparaty ele
ktryczne —  ale bjdby i tu i tam postawił pro
sty stół, zwany podziałem pracy, i przy tym 
stole byłby bez trudu zbratał wszystkie star y, 
oczyszczając© się przecież zwolna, lecz syste
matycznie z durniów i z tak zwanych „fagar_
SÓW**.

Powrót bohatera Crichtom-a, po krótkim okr*T 
stwa niemieckiego11. Lwów-- Warszawa." Str.'173. insulaniego samodzierżawia, do lokajsfr a,

m y s łow a ,

DR LUDOMIR LEWANDOWSKI: „Waluta**.
Ustęp z ekonomii społecznej. Warszawa—Lu- 

! blin— Łódź— Poznań—^Kraków. G. Geibethner i

ADAM SZYMAŃSKI: „Matka11. (Pani Kr>-
z Moskwy donosi o niebywałym kryzysie opa- złowska). Szkic z cyklu: „Rok 1863“ . War

szawa 1921. Str. 22.
„BANDERA POLSKA*. Czasopismo  ̂ poświę-

ło^yon, który zachwiał cala gospodarką bolsze- 
wków. Na 4000 kilometrów dróg żelaznych 
ruch c:dkiem spoczywa, 700 dobrych parowo- ‘con« sprawom żeglugi po ŝlUej. Rok n. Nr. 1 
zów stoi bezużytecznie. Olbrzymią ilość przed
siębiorstw dla braku węgla musiano zamknąć.

EPIDEMIA W R O SYL Jak donoszą z Hel-

powrót w imię tęgości charakteru, jest d a mnie 
czemś zupeb ''e niozrozumiałom. Gdybym choć 
przee sekundę mwierzył w możliwość istnienia 
tak arcyodczłowicczoeiych dusz, jak dusza Cri-

^ ____________  .glchtona, a wyprodukowanych przez tak areyod-'
Warszawa, styczeń-luty 1921." Str. 72. Treść nu c zło wlecz one lordowstwo jak to, które ogląda^ 
mero: Jerzy Zwlerkowski: Gdańsk, jako port lera WOZOTai w Bagateli, to bez zawahania 
polski. Bron. Chodkiewicz: Drcga wodna z Pol k p i łb y m  w szeregi bolszcwizmn —  gdybym

podnosząc wiedzę prawniczą, koleień kość, oraz 
działalność obywatelską ś. p Koya. W pogrze
bie wzięli udz ał: wiceprez. m. Rolle I Sare, 
krakowski świat adwokacki, sędziowski, oraz 
grono przyjaciół i znajomych. Kondukt prze
szedł ulicami m asta na cmentarz Rakowicki,

hiijącej maszyny, które mn odcięły obydwie nogi. 
Wezwane Pogotowie ratunkowe przewiozło nie
szczęśliwego na oddział chirurgiczny szpitala św. 
Łazarza.

PROGNOZA POGODY. Sprawozdanie meTeo- 
rologiezre stacyi radiotelegraf cznej w Krako-

singforsii, ofieyaine statystyki stwierdzają, ski do Rumunii. Z. Pietkiewicz: Komuriikacya Ła5 był carem wezechsztuki, UBtarowilbym in
na ziemiach polskich. R. Ingarden: Drogi wod- ikwizycyę artj^styczńą. która za dzieła w rodzą 
ue na kresach wschodnich Polski. G. Chrza- i11 ^Niezrównanego Crichtona11 paliłaby auto-
nowski: Znaczenie Poty_ handlowej. T. TiPtn- !t6x> ™ stos;e. jako heretyków, uznających tea
ger: Port morski w Tczewie. L. Pączewski: Od- j tn,lne nimoęue, czy kinoęue. 
budowa Diemieckiej floty handlowej. Przegltd' p- Nowacki, jak zawsze przrmiły, mądry i 
gospodarczy. Z działalności Ligi Żeglugi Pol- smaku kreował rolę tytułową — uro^a
Bkiei. Kron ika. |P Kozłowska ^o’ę Maryi Zasenby. Całość 3złn

„PORADNIK JĘZYKOWY" wychodzi na po ła d n ie  i zręcznie, tylko... dekoraeye! Nie
czątku każdego miesiąca. Wydawca ? red. od-jWIUPf<b *© ^  dz;?.iejszvch cz.osaeh** i t. d..„ ale
powiedziałnv: R. Zawiliński. Adres Red.: Kra- s łyH ^ya  lasu była i na najnormalniejsze cza-
ków, ul. Podwale 7, Zeszvt 22. Sen^a B. Numer fc’ody to prawdziwa centówka kosztowała

trzy mi.l:ony wypa/lków dżumy i pól miliona 
wypadków tyfusu w bolszewickiej Rosyi, 

K0W1 KARDYNAŁOWIE. „Osjervatore Ro
mano11 donosi, że Papież na fajnym konsystorzu 
w dniu 7 marca zamianuje następujących kar
dynałów: Ragones*, apostolskiego nuneyusza
W )Hisznanib Dra Faułhabera. arcybiskupa mo- 
nachjskiego, Dougherty, arcybiskupa w Fiła- 
dełfi, Renlłoch y Vivo, arcybiskupa w Bnrgos. 
Vidal y Barracjtier,. arcybiskupa Taragomy 
i Dra Fchulte arcvblskiina w Kn|en‘b 

OGRANICZENIE IMIGR ACYT DO AMERY
KI. Według de.pes7.v z Waszyngtonu, senat

lutowy zawiera: 1. Sposób poznawania języka 
przez R. Z. 2. Zapijania i odpowiedz!. 3. Roz
trząsania językowe. 4 W sprawie dzielenia wy-. w grobowcu rodzinnym. p^^dono^rł.-eństwo pogody ra dzień 2 4 1 ^^.yjął poprawkę w ustawie o im:gracvi. Coro- , n , . ,, _  . - .

Zr ™  Z ROCZMKGW b.. n X n o  m^a. potem &  pog^a-e w L a t  na W w t a ,  en^naiem- “ K i e  i “ *“ ** * *
1893—1902. Aa murach miasta rozlepiono pła-  F. * ' rów do Stanów \ i okłopi« 1rozlepiono p' 
katy, wzywające wszystk ch mężczyzn z rocz
ników 1890—1002 włącznie do bezzwłocznego 
zgłoszenia się w wydzale wojsk, magistratu. 
Obowiązkowi zgłoszeni podlegają: beztermioo- 
wo reklamowani, posiadający (droczenie, oraz 
uznam za zdatnych, a posiadający karty powo- 
łan»a na specyalne Tyczwaa e. Wezwania nie 
podlegają osoby odroczona (zwolnione) r  art.

temperatury, wiatry południowo-^chodne.

Z Polski i ze świata.
NOWA AFERA BANKU KUPIECTWA POL

SKIEGO I MiN. S. WOJSK. Podaliśmy wczoraj 
komun kat Min. spraw wojsk, że na int w en - 
cyę kół rządowych przedsięwzięto w Radzie 
nadzorczej Banku kupiectwa polskiego niezbę-

Wiadomości polityczne.
*— „Kuryer Poranny** zamieszcza informa-

.t, * . . jołCT-iwa, »». iv. i u. r. oraz iimuisyi jezyKowej Cyę, wielce niepokojącą, której brak jednako-
dopuszczal pięć procent' ™ ustawy polskiej Akademii Umiejętności, wychodzi pięć woż uraędowego potwierdzenia: Czeski mini-

ców do Stanów Zjednoczonych tylko w stosun
ku 3 procent !*czby cudzoziemców danej gni- 
py narodowościowpj. przebywa lice! już w Sta-

„JĘZYK POLSKI**. Organ Tow. miłośników 
języka polskiego, wydawany z zasiłkiem Mhf- 

^sterstwa W, R. i 0. P. oraz Komisyi językowej

prawdziwego ;cec<ta. stano-y^zo nndro bogata^ 
IC H. ROSTWOROWSKL

Zawłade«j>iia I Iroimmftalr.
POWSZECHNE WYKŁADY UNIWERSYTE

CKIE. W piątek 2ó U m. roczpocznie arą terya

razy do roku. Nr. 1 (VI) za styczeń, luty 1921. ster spraw zagranicznych, Benesz, w rozmowie 
Kraków. 8-0 gtr. 32. jz przedstawicielem „Agcnco Economique“ ,

„ORLI LOT". Miesięcznik krajoznawczy dU oświadczył dosłownie, co następuje: „Ekspłoa- 
młodzieży. Organ sekcyi kół krajoznawczych tacya obszarów naftowych w Galicji jest. bar- 
oddmłu polskiego Tow. krajozaawczogo. Kra- dzo obiecująca. Co do tej części okolicy gali*



Nr. „GŁOSNARODU* b M  25 Lutego 1921 roku. Sfc\ 8.
b. -erwa«&v _-n«rrnKf«̂ ra

cyjskłej któr" została nam .przyifcićlcnk (?!) 
dokoła Bory^awia. Francja nioze ilf">:y#; ?iii 
naszą życzliwą 'wspókzyunośó (s;e*)*\

— Per trak fcacy e . stronnictw t. z w. „koali cyi“ 
w oprawie utwerzbrihi nowego rządu w Pvu- 
s
szcze zupeime 
ność tylko w tem, że rządy w Rzeszy i w Pra
gach mają tworzyć te same stronnictwa koa
licyjne. Według urzędowego wyniku głosowań 
jest wybranych 75 niemieckich nacyonahstów 
(dotychczas było ich 50), niemiecka partya lu
dowa liczy 5(5 głosów (dotychczas 21), Cen-,

siwa, poddaję wszystkie koleje żelazne, tak
państwowe, Jako tez prywatne, mocy ustaw 
wojennych. Dekret niniejszy wchodzi w życie

i noszą, że Lloyd George oś wiadczył g reck ta i ou likwidacja auslr. poży czki wojennej nakład 
Ipiemierowi, by Redukował żądania Grecy! Y- «•». na Oa.-c-hy koszt 4,580.OoO.OOO K.. a regtn

z da'em ogłoszeń :a go. Wykonanie niniejszego
dekretu polecam mi nitrowi spraw wojskowych j prasy warszawskiej z delegatami Rad ludo-

;:’u Lw aji dalej. Wynik jednak nie jest je-, w porozumion.u z ministrem kolei żelazny cłu j >Vych Litwy środkowej, przybyłymi do War-
zcze zupełnie znany. Panuje polna jednomyśl- j (Podpis). Naczelnik państwa P i ł s u d s k i ,  pre-

’ zydent m'n. W it o s .

"ViS

acya wamly po^ągoęła za sobą pożyczką 
S.-*01.802.000 kor. czeskich. Ogólna suma dłu*

POSTULATY PRZEDSTAWICIELI ZIEMI
WILEŃSKIEJ. .

Warszawa. P. A. T. „Naród.*4 donosi, że ; wezwaniu icm widzą zgodę rządu angiSia^ego
wczoraj odbyła *1? koofareneya przedstawicieli toktatu w Sevros- Czcchosiowaoyi, drobnego «  p o ró żn ia

TRYEST WOLNEM MIAoTEM. - do Polski państewka, wynosi według tej tabelL
_ . , , , , Naueo. (E, Expr. Radio). „Seeolo** podaje, około 4375 miliardów koro^ czeskich (!).

szarry„ Delegacja przywiozła deklaraoyę po- do Tryestll ma uda4 gię k,,y wtoski, ażeby i ODPŁYW ZŁOTA DO AMERYKI. „Journal' 
lityczną zjazdu wydziałów wykonuwc?.yc 'dokonać wcielenia i ogłosić równocześnie de Genove“ poćaie raformacye, te odpływ złota
ludowych Ziemi wileńskiej. W  deki uracyl ajaz  ̂ j'prjr0St wolnym portem. z Europy do Ameryki stale się wzmaga. W  osta

tnmr K h Z 94 “ Debokilci &  (do- * *  P ^ J  *  f< 1
tychetas 66). Socyalni demokraci 111 (doty.h- '«ed-.«g wszelkiego prawdopodob. nstwa oczeki-;
czas 145). Niezawiśli 28 (dotychczas 23), fraktatu P*k< « °  do dni

E g ?  j u f f i s ?  s s x r - r 3  i R» r  w  w ,? , °  - t r w ”f '  v
- i ,  b U  ™ ? z ,‘» rZ I‘£ “p3: S t O T J S S O S  .“S Ł T 3 SNowy sejm liczy wobec tego 414 posłow pod- *  *  recairyacyl.
czas gdy przedtem 402. Dotychczas stronni- 5 °g ° łnei reP ^  
etwa koalicyjne, tworzące większość, liczą 
219 głosów przeciwko 198, które należą do 
partyi opozycyjnych. (E. Exp.)

podkreślając polskość ogromnej większości!'
, J , ,  .___  . ludności Ziemi wileńskiej, domaga się przyłą-

Warszawa. (E. Ezpr.) Według mformacyr jej do Pols^  wyra4ająe hold dla fenJ
„Przeglądu Wieczornego**, zwrot co do roko- J ł

NOWA MIĘDZYNARODÓWKA.
tnich czasach otrzymała nowojorska ficma La- 
zard Freres z Francji 1 mil dolarów w zlocie, 

Natten. (E. Expr. Radio). Donoszą z Wie- tak, iż całkowity zapas złota tego jednego

W sali Domu robotniczego na Favoriten

Warszawa. (Telef. wL). Przed wyjazdem 
z Rygi min. S t e c z k o w s k i  udzielił przed
stawicielowi „Rigasche Rundschau** wywiadu, 
w którym oświadczył, że, jego zdaniem,

W
ma dać podstawy założenia nowej, 
skiewskiej, międzynarodówki.

gili 800.000 dolarów w złocie, zapas jej przekra 
nie mo- cza już 100 mil. dolarów. (Herm).

z rządom, bolszewickim.
 ̂■ ■. smmmm

w Wiedniu rozooczęły się wczoraj obrady mię- ff kwesty! złota nastąpi porozumienie kompro- 
dzynarodowej ‘ konferencyi socvalistycznej, w ndsowe. Zarówifb Polska, jak Rosya potrre- 
którei b:orą udział te partye, które wystąpiły hu ją pokoju, ażeby armie swe doprowadzić do 
e dru-iei międzynarodówki, a nie przystąpiły stanu pokojowego i zrzucić ciężar ich utrzy- 
do trzeemi* Niezawiśli socyaliści angielscy , mania. Minister ma nadzieję, że zawarcie po- 
(Indenerdence Tabour Party), francuska Partie koju wpłynie dodatnio na przebieg plebiscytu 
Socirliste, z Rosyi stronnict wo mWzewików |na G. Śląsku i na stan marki polskiej i nie 
ł lewvch socy.al-rewolucyonistów. W charakte- i przypuszcza, aby strony rokujące dążyły do 
rze ^o-ei przysłuchaje^się obradom kilku dele- j przeciągania rokowań. Zależne one są od pe- 
gatów polskich, z posłem Diamandem na czele. fwnych rozbieżności opinii w rzeczach ekono- 

j al< donosi Biuro Reutera, rząd w Poki- . ulicznych, co jest nieuniknione wobec dawnej 
nie zawarł defen/ywną umowę wojskową łączości ekonomicznej obu krajów.

Warszawa. (Telef. wł.) Dzienniki zbliżone do 
wicemin. D ą b s k i e g o  doroszą, że w środę
jakoby w ostatniej chwili nastąpił pewien zwrot

0 m h m  ^0 P13^U. w rokowaniach rj^klch. P. D ą b s k i  zdołał się
porozumieć z Joffem w sprawie terminu podpi 

V*rarsza;va. P. A. T. Prem:er Witos podczas 8anja nkłndu ł przedłużenia rozejmu. P od pisa- 
wczorajszego ekspose, omówił między innemi njc ma nastąpić we czwartek. W
Stanowisko stronnetw politycznych wobec pan- delegacyi ryskiej istnieją rozdźwięki, których 
8twa: Wypowiadając swoje przekonania, czynię wyrazem jest rezygnacja R. K ń o l l a ,  główne 
to dla-tesro. aby społeczeństwo, wydając sąd g0 gj^pe^a (30 syraw zagTa?ńcznycbu 
o rzeczv, miało możność słusznego rozważenia*
odpowWMnosei, od kt^ej tak łatwo uehyia- p ^ p i e ^ g  Rolsko-fraicBgko-pgsiHśsIde
ją się nietvlko osoby, lecz i całe stronnictwa f ‘
(brawa). Nie chcę wytaczać żalów, poczuwam Warszawa. (Telof. wl.) Obiega pogłoska, że
sic jednakże do obowiązku zaznaczyć, że zna-j do Bukaresztu wyjeżdża i będzie podczas pod-
lazły sin stronnictwa, reprezentowane tutaj pisania traktatu polsko-rumuńskiego marszałek 
ł majne?'nawet w rządzie swoich przedstawi- F o c h  Wybiera się tam także gen. Weygand. 
cieli, które domagają się od rządu, słusznie Warszawa. (Telef. wł.) Moskiewskie Izwie- 
ZTesztą, bardzo w'ele. a równoczoś^e wszeJ- stja“  bardzo ostro atakują porozumie^e polsko- 
kimi sposobami starają się Obr,'żyć jego powa- francusk:e, które ma być zwrócono rzekomo

Warszawa. (Teled. wł.) Gem. Ż e l i g o w s k i  
przybywa do Warszawy z Wilna. Ag. Pollpress 
donosi, źe miejsce gen. Żeligowskiego zajmie
„Raja uaczeWa“ pod przewodnictwem f4zwr.jp-a.ry4. osłonili Caaraogórcy świętą wojnę
St. S z e p t y c k i e g o ,  który jakoby m aj jui nrzpc;wkó Serbii. Cetynia rostala przn dwa pul
wyjechać do Wilna. Wraz z nim wyjadą gen. j.. 69rhikio „bsadzona. Sytuacya jest bardzo
I w a s z k i e w i c z ,  S i k o r s k i  i ^ r a J poważna.

POWSTANIE CZARNOGÓRY PRZECIW 
SERBII.

Rerlm, (East Express> Wedle don'esier.ia ?o
-/woioo.fytii łxrtotait« p7flm nnrńrrv Św ięta WOIPO

WYKA2 GIEŁHY W KRAKOWIE
z tinia 23 Lstsg? 1921 r. t- 41.

Przesilenie in nsr̂ anentia.
Prawda o rewolcie iż Krsnstadzie.

? Praga. P. A. T. Czeskie Biuro pras. donosi ze j 
Praga. P. A." T. „Pravo Lidu“ donosi, że Sztokhobmi: Szwedzkie pisma zamieszczają ofi 

przesilenie parlamentarne doznało o tyle zmia- cyalre dementi rządu sowieckiego o rozruchach ; 
ny, że oprócz socyalnych demokratów również w Kronstadzie. Z -niarygodmego źródła dowia- 
partyo micaszczań^kie zamierzają porzucić do- duje się jednakże Agcncya Russ Union, że de>- 
tychezasową opozycję wobec planu' finanso- menti to jest nieprawdziwe. W Krocetadzie isto 
wego rządu, a zwłaszcza co do zaprowadzenia tn!e wybucliły rozruchy, w których przedewszy 
nowych podatków. Wobec nowej sytuacjo par- jstkiem wzięła udział załoga znajdujących się w 
lamentarnej min. finansów dr. Englisch zijsta- | porcio dreadnoughtów: .J^etropawłowsk** i „An
nie zupełnie odosobniony i prawdopodobnie drej Perwozwany**, tudzież załoga krążowni-
ustąpi. Przesilenie wobec tego n*e tylko nie

gę nietylko w kraju, lecz i zagranicą. (Głosy: 
skandal!'! Rząd wie. że ma braki, że nie zrobił 
‘wszystkiego, ale Sejm i społeczeństwo powin
ny zrozumieć jego trud̂ rf1 warunki. Takie po-

pneoiw aowietom.

CZEM SIĘ POCIESZAJĄ?

zostałoby
znacznie.

złagodzone.
' ków. W czasie rozruchów zabito kilku komfsa- j 

lecz zaostrzyłoby się sowieckich. Wysłace do_Kronstądu oddziały |
j wojskowe Die mogły być wysadzone na ląd, | 
|i»oiiieważ zbuntowani marynarze grozili zbom- 

PODRÓŻUJĄCY BENESŁ !bardowan:em okrętów.
Praga. P. A. T. Minister Dr Benesz, po po- j Warszawa. (Telef wł.) Bunt marynarzy kron-

vvToc:e w dn u dzisiejszym do Pragi, wyjadzie j stadzkich wygasa. Wszystkie miejscowości bun-
w najbliższych dniach z powrotem do Londynu townicy opuści! *- są jedynie parwmi Kronstadu 
aby wziąć udział w konferencjach przedwstęp
nych, ca których omówiony zostanie program 
zjazdu w Porto Rose.

0 Gzem konferował Sapieha z Beneszem,
Berliiu (E. Expr.). „Voss. Ztg.“ podaje z Pa

ryża, że podczas rokov\au między ks. Sapie
hą i dr. Beneszem w Paryżu starano się tylko ?

Tełstci a balszewiźmie.
Parył. P. A. T. (W. B. K.) Lew Tołstoj, syn 

zmarłego pisarza, omawia w ..Journal** ryehez- 
pieczeTistwo, jakie zagraża Europie od bolszewi
ków. Oświadcza, iż nie nal1̂  wątpić, że so
wiety przygotowują ofeozywę w oeeuną, zakre
śloną Soroką skalęL Sowiety są zmuszone

carstwowem Btanowislcu Polski I o jej przy- 
szłośd, oraz na przesilenie, które u r«ns zwykle 
ehron cznie się przedłuża, a które mogłoby 
przytoczonym spawom zaszkodzić.

Wyrażenie ufności dla rządu nie może być

Warszawa. (Telef. wl). Dziś, we czwartek, 
wracają ministrowie: Steczkowski, Sapieha
i Sosnkowski. Na popołudnie zwołana ja«t Ra
da ministrów, na której zdadzą ministrowie

natury nie prowadzono; 
przedewszysikiera nie jest prawdą, jakoby po
ruszano sprawy małej ententy.

wóz francuskiego maiery.iłu wojennego dla 
Polski przez Czechy, poniow:i:i transport

lw u *  /iro-f Gdańsk jest połae-zony z trudnościami
. ,  . ,  . , , 1 ExPr^ 8)* Omawiając sprawę poi:tyeznej

stępowanie odpowir>dz’alnych czynników, o układa wojskowego francusko-polskiego, prasa 
którem wrsomniałem, nie ułatwia pracy rządowi berlińska podkreśla fakt. że niemożliwem jest 
i %e dodaje powagi. Najwymowniejszą może udzielenie Polsce przez Fra/n»cyę pomocy w lu- 
odpowiedzlą na zarzuty byłoby przychylić s‘ę ‘ dziach, rówraieś m<wiożliwem jest ewentualne 
do życzenia niektórych ludzi ł stronnictw I zejść przesianie wojsk polskich do Francy! Poza tem 
ze stanowiska. Jeżeli tego dotąd swom kole-jdzienniki donoszą, te Polska w najniższym 
gom w rządzie n;e zaprov>wałem, to jedynie J czasie ma zawrzeć kocweocyę wojskową z Ru- 
ze względu na wyjn-tkowe ważme decyzye, które mucią-

w u J M te y a  mog, n d w y M  o mo- SPRAWOZDANIB MINISTRÓW.

o to, aby wyrównać różnice między Pragą a j prowadzić walkę bez przerwy, gdyż inaczej 
Warszawą i przedewszystkiem umożliwić prze- ; władza ich nie będzie długo trwała. Jedynie

12 MILIONÓW KATOLIKÓW W  CZECHO- 
SLOWACYL 

Praga. (Herm.). W  „Narodnich Ustach** czy
tamy, że na zasadzie starej statystyki w repu
blice czesko.* słowackiej*  ̂ znajdowało się 
11,718.975 obywateli wy mania rzymsko-kato
lickiego, 931.882 protestantów ł 591.842 uni
tów.

REFORMA ROLNA NA SLOWACZYŹNIE.
Praga. P. A. T. „Vecer“ donosi, że w po

niedziałek i we wtorek toczyła się w państwo
wym urzędzie reformy rolnej długotrwała kon- 
fereneya, mająca na celu ostateczne wvgot.o-

SAPIEHA U WEYGAND A. wauio programu reformy rolnej. Na konferen
cji tej uchwalono w zasadzie program niormy 

Paryż. (East Express). Przed wyjazdem z Pa ; rolnej na Słowaczvźnie. W roku" 1921 bodzie 
siedzeń, zaś aby poza salą ten sam rząd był, ryża min. Sapieha odwiedził gen. W ey g a n da. j aa Slowaczyźnie rozdzielonych około 6o'tys. 
ua każdym kroku podkopywany. W państwie j z którym odbył dłuższą konferercyę i wrę<zvł metrów kwadratowych ziamL 
i#olskiem m*e powinno być dziś żadnego stron- j mu dyplom obywatela honorowego miasta War 
nictwa, tkóreby nie ponosiło odpowiedzialno- szawy. Następnie minister złożył wizytę i knn- 
ści za państwo. Pra,gnę. aby poczucie tej od- rfeTOwa? z przewodniezącym Rady ambasado- 
powiedzialności było jedyną wytyczną przy Juliuszem Camboaem, oraz odbył długą na

radę z Poincarem.

traktowano jako koncesja ze strony Sejmu, 'sprawozdania. Ministrowie będą na sejmowej 
Sprawa musi być postawiona jasno. Albo uwa- j komisyi spraw zagranicznych, gdzie rzeczy te 
ża sio rząd za odpowiedzialny i daje się mu będą omawiano, 
silne poparcie, albo stwarza się rząd nowy.
Rządowi nie wystarcza, aby zaufanie do niego 
wyrażała się tylko w głosowaniu na sali f>o-

dlatego, że armia czerwona utrzymywana jest 
stale na stopie wojf,iviej i poddana żelaznej dy- 
rcyrlime, może sobe rrad sowiecki zanewmć 
jej posłuszeństwo. W  chwili jednak, gdy żoł
nierze powrócą do swoich wsi i miast, grozi 
rządowi sowieckiemu, oprorającemu gię tyilko 
na sflo zbrojnej, śmierteky* niebezpieczeństwo.

Na froncie zachodnim znajduje się 70 tys. 
żołnierzy, na Kaukazie około 70 tys„ między 
Petersburgiem a Moskwą skoncentrowanych 
jo6t 50 dywizy! Tołstoj sądzi, te w najbliż
szych miesiącach wojska czerwone zaatakują 
Polskę, a może także l Rumunię V te sowie
ty w razie odniesionego sukcesu będą dążyły 
do przymierz* z Niemcami i Jugosławią. Toł
stoj apeluje do rządów zachodnich, by zapo
biegły niebezpieczeństwu półd jeszcze czas. 
Wroszci© występuje przeciw oświadczeniom 
bolszewickim, którzy usiłują udowodnić, że 
gdyby żył ojciec jego, to byłby stanął po ;ch 
stronie i wykazuje, że istnieje olbrzymia prze
paść między doktryną Lenina a Tołstoja.

glosowaniu. Jego wynik chce rząd uważać za 
obowiązującą wolę Sejmu. Takiego rozwiąza
nia sprawy domaga się rząd i wymaga tego ró
wnież interes państwa.

O MIANOWANIE WOJEWODÓW.
Warszawa. (Telef. wł.) „Przegląd Wieczór- 
r“ donos! jakoby termin mianowania wojwvo 

dów małopolskich byf już bliski. W kolach po- 
«r „  /T- . -n V TY -z J • • 5 s°tskieh. jak dowiadujemy się. istn;eje wie’!*!*
warszawa. (East Eapress). Dziś o godnme .„iezadowoloaie z niemianowaoia wnjLodćw i

• 7 Zo, 7  " " f  T * y?,<CirW?Z.ta T " > ie województw w iyciefezawskicgo. Rtraik jest częściowy. Minister ko- |D0wodftm fftS, AJ „nu J , '  7 1 *! powodem jest walka o wpływ polityczny i sta

nia ruchu. Wypadków aresztowań maszynistów KatsHm. 07vP ' rvalt W róblewem a
W o . Maszyniści domagają ,1, podWj-tezo-1 ̂  ^n lak  e ' ^  ^

zna mnożnika do 800. |Sa a

GLOSOWANIA NAD SENATEM. 
Warszawa. (Telef. wł.). Obiegają po głos ld

Warszawa. (TeM. wl.) Po północy z wtorku SPRAWA 
na środę rozpoczął się na zasadzie uchwał ma-'
Bzynistow yęzła warszawskiego masowy strajk . , ,   . «
kolejowy. Zaraz po pók0cv maszyniści cofaęli,0 .n0w7dl toncepcyach co do senatu, w spra- 
swoje parowozy do r^miz. Do pracy stanęła tył lw,e kwał'fikowanej większości, potrzebnej do 
ko służba ruchowa i drogowa. Strajkujących P ew n ego  uchwalenia senatu przez Sej»n. 
zastąpiono siłami pomoetik-2em! W ciągu nocy ,lnklnow^cie: ażeby kwalifikowana większość
władze bezpieczeństwa publicznego zabrały *2 j Sejmu wynosiła połuwę Izby plus joden, h-z- 
domó* wielu maszynistów, którzy pod strażą "5,r7!̂ (łdhi0 na obecnych w danej chwili 
wojsk zaczęli pracę. W celu zabezpieczenia li- w Sejmi©.

PO ROZRUCHACH NA SPISZU. 
Praga. P. A. T. Z miejscowości Krompach 

na Spiszu donoszą, że na drugi dzień po roz 
ruchach panował w mieście spokój. Stan zra-

Wiadomości gospodarcze.
UIX»I CLOWE, Izba handlowa i przemysło

wa w Krakowie przygotowuje ma tery a ł do 
rozszerzenia listy towarów, dla których zniżo
no agio cłowe na 200%, jako na artykuły 

, . . . niezbędnie potrzebne a nie produkowane w
nionego dyroktora fabryki bardzo powa- krjj^  warMnio wyrabiane w ilościach, nie
5iliy# i UrrAob r>r\hotoihAU/ 7Tłi9 rm  ** r r ^ * 7 - w *

k a la ły  \ d cw lcy *  
Drtttrr ZJ............................
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• telpiłs1?:* , . ♦
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M*rki oiełp:ec«i« . , »
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• cx*>ch<o~*;owackie . . •
,  er-ir^dYici* . . .
» dn^8ldT . . ,

norweski* . .  ,
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MafWi fiński* . , .
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Akeyw  b a iik n w e i
Polaki Uank Przemyalowy .  .
Bank Hip'leczny . . . .

Ma opolski . . . ,
Ziemski U«nk JTredyfpw.T 
P' *F»_ttny Rank krodytowy S. A.
Bank Ł *  n ki dla Kre --6w, Łańcsł 
Bank Hatidfĉ y w Warewwie 
Bark Związku Spółek Zanikowych 
Bank K>mercya!uv . . .
Wiedeński Bank ‘Związkowy 1 
,W* kaf* T. A. Ban''- f Santor wrm.
Pe.rgze hny Baal. Ohrotoiry 
Wiedeński Bank lomb. ł eskontowy

Alrcj e  Tsar. kandU I p rze tn ą
PoU' ie Tow handlowe 1 I TT es. .
Handlowa Spółka akn. . f » p « -  
P®!iki .Oloh- Tow. transrorL-handl.
Żojrlne* C o ? «k «.......................
Zieiet. irwak
Wari*. Ska afee. Budowy Par. I. *m.
Warsinu Sp. akc. Bud.' Par B. UL 
rLe»i •*** fabryl l *aaayn rołn.
.Trzehuiia fabr. maszyn i nan . roln 
tłnta telama, Kraków 
.AutofnolDr* fabryka iasochodów .
Fabr Portland-Cemesto Szczakowa 
.Górka* fabryka oso^ntu 
OaL akc. Zakłady Górnicze Siersze .
,1’apeja* Tow. dla przods. pórnicz.
Ski akc. przcaL aaf > yaaówziemn.
Karpacki* Towarzystwo nafłow ,
Atcyle o Tow naftowo ^Oalteya* .
A-T-dła przom. oL *k«Ł <4. 1) Fant*)
P»taka N a f t a .............................
Blekttoomia w Stancy Ul. etn. .
,ó;k*s- T  A . ..............................
JPezel* Powzreeho* zakłady bodowi 
Fabrrka przaiw. Itnecea «  T m U ai 
jJKrakca* 7Ątću fabr prnetwor. wyok.
Fabryka pom laaj w Ćariel*wi*

KURSA.
Zwych. P. A. T. Dnia 23 b. m. Końcowe kur* 

sa deiBriz: Beriio 9.90, Holandya 206.85. Nowy 
Jork 603.50, Londyn 23.45, Paryż 43 70, Me* 
dyolan 22.02. Bruksela 45.60, Kopenhaga 
109 50, Sztokholm 135.25, Chrystyacia 105j 
Madryt 84.25, Buenos Aires 215, Praga 7.50, 
Budapeszt 1 17 i pół, Zagrzeb 4.20, Bukareszt 
8, Warszawa 0.75, Wiedeń 1.30, austryaeka 
korona stemplowana 0.90.

Wiedeń. P. A. T. Giełda z dn. 23 h. m„: Am
sterdam 24300. Zagrzeb 471. Berm 1170, Bru
ksela 5355, Budcpeszt 136.50, Bukareszt 932.50, 
Chrystyar.1* 12°  5, Kopenhaga 12825, Londya 
2757.50, Modyol&n 2565, Nowy Jork 756.50, 
Paryż 5135, Praga 888, Sofia 850. Sztokholm 
15770, Warszawa 4LT0, Zurych 11750, dolary 
703. belgijskie 5330, bułgarskie 825, iuńskia 
12725, marki niemieckie .1167. anjrelskie 2TA\ 
francuskie 5115, holenderskie 24200, włoski* 
2575, jugosłowiańskie 1873.50. norweskie 12323 
po!sk>e 82.40. rumuńskie 922 50, rosyjskie 309, 
szwedzikie 15670, szwajcarski© 11725, czeekia^
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zioi —
4100- 
1500-- 

— 8000- 
, -*000 - 

—1*200 — *

8300 
»K» - 1  4000—1

Dwóch robotników ^n.arlo z atrzy.ranych ,., ; ^  „  otrzcbowan!a.
•—  8„ r w w e w ^ y c h  donosi, ^  [ntrrosowanych o nadsyła*
ze rozruchy m.ały charakter polityczny t te „t  k im ln k u .
mę zostały wy-wolane aprowizacyjnerai trud- z a k a z  PRZYWOZU. Ka ostatnicm zebra, 
nosciami. utact easnych w Krnpipach Qju kolldavj pr7,y»-oau i wywozu postanowiono _ .
zatrudnień, są jn-zeważme W ^ y  i kiemcy. L abroni< całkowicie przywozu jedwabiu zapra- w^tetsbe 135.75.
Wśród tych robotników od dlntesego czasu ;nicz. 0 Ta sama kom!sya zabroniła spiowa. 
istniało wrzenie przeciwko czeskiej republice, i t zafrraj)ify korzenie i cykoryo.
Czeskie ministerstwo spraw wewn. jest w po- CUKIER CZESKI DLA AUSTRYL Rokowar 
siadaniu dowodu, źe wrzenie to zostało wy- 0 sprzedaż cukru pomiędzy rządom czeskim 
wołane przez niemieckich agitatorów (?). ja augtnack:m zakończyły się zakupnem 210

'tysięcy cetnarów metrycznych cukru przez 
rząd austryacki po cenie 12 do 13 koroc. Rząd

Zagadnienia polityki wschodniej.

cukru czeskiego

liii ko?ei przed ewenitualnvmi zamachami ko
munistów, zarządzono środki ochronne. W cią- 

dnia została ogłoszona mditaryzacya kolei 
żelaznych,

W łr jzo kolejowe podjęły starania, ażeby 
ograniczony ruch kolejowy nie został wstrzy
many na żadnej linii. Współdziałają także od
działy kolejowe wojskowe. W*' środę wieczo- 
r0m. ?prawą będzie obradować Ra*la
ministrów. Jak obiegają pogłoski, Rada jest 
Bkłonna podwyższyć mnożnik do 600.

APEL DO KUPIECTWA.
Warszawa. (E.&Expr.). Rząd wyda! odezwę, 

wzywającą producentów i kupców, aby bez
warunkowo wstrzymali zwyżkę cen produktów.

KONFERENCYA w  SPRAWIE ŻYDÓW 
GALICYJSKICH.

Wiedeń, p. a . T. Poseł polski S z a r o t a  
^onfprencyę z kanclerzem 

Aui> ryi, Mayerem. Między iunerai omawiano 
sprawę wydalania żydów galicyjskich z Au- 
stryL Sprawa la wniesioną została niedawno

.  r, !p™ z de]e^ac^? P°łskjI T>rzed forum Ligi na-
Warszawa. p t ^ rj. Dzis ejszy „Dz*onnik rodów. Dr. Szarota złożył kanclerzowi w êj 

ustaw î ..Monitor Polski** ogłaszają następu-' sprawie dłuższą notę, wyjaśniającą polski 
jący dekret: ! punkt widzenia. Sprawa rugów będzie, jak

Na podstawie art, 6 ustawy z 27 marca 1920 wiadomo, przedmiotem rokowań już na obe- 
roliu, wobec grożącego państwu niebezpieczeó-1cnej kadencyi Rady Ligi narodów.

Zsni!itaryzowanle fcolsi.

szym czasie cena wywozowa 
zostanie zniwira na 10 koron,

NOWT KORONY CZESKIE. Jak dzienniki 
czeskie donoszą, w najbliższym czaa?e zostaną 
wydane nowe banknoty jednokoronowe. 

OLBRZYMIE DŁUGI CZECHOSŁOWACYI.

austyacki zapewmił sobie prawo opcyi ca da.l-
.. /t* t*. n . szvcb 150 tys. cetnarów metrycznych cukru.
Nauen. (E. Expr. Ra t ). Co się tyczy kon- R ^ -nocz(v4njfi donoszą dzienniki, że w najłiMź-

ferencyi dla spraw wschodnich, prasa paryska 
podnosi, te franuje tam bojaźliwy nastrój,

ponieważ Anglia i Francya w kwestyi grecko- 
tureckiej stoi każda na swoim własnym punk
cie widzenia, tak, źe nie widać na razie po
średniej linii, prowadzącej do porozumienia.
Grecya zaś na pierwszem pełnem posiedzeniu obliczeń praskiego ministerstwa skar-
dała daleko  ̂ idące zapewnienia a mianowicie, j),, z dn. 31 grud*nia ub. r. długi Czechosłewacyi 
źe wojska jej mosrą w przeciągu trzech mie- wyraża ja sk; w następujących cyfrach: St. Zje- 
sięcy owładnąć siedzibą rządu Kemala Paszy 'dńoezone 90.854.370  ̂ dolarów, An?'-a 406.920 
w Angorze. Od Anglii zażądała Grecya porno-jfur3tńw szterlinsrów, Francva ’l40.000.000 fran- 
cy. oraz chciałaby wiedzieć, źe Anglia równo- ków fr, i 1.149 212 d o ' a r Wł o  hv 186.000 000 
cześnie jest przeciwko rewizn traktatu, by w llrów. Należy tu ‘ akże reszta „pożyczki rewo- 
ten sposób przeszkodzić Francuzom w porożu- lucyjnej*4, zaciagu ctej w Paryżu (r. 1917) w 
mieniu się z Kemal Paszą, co militarnie jest kwocie 6.000 000 franków f r ; ta reszta wynosi 
dla Greków nieprzyjemne i przez to zapewnić 500 000 fr. Po uwzględnieniu dewaluacji cze- 
sobie posiadanie Syry! Francuzi bowiem kry- skiej korony, której wartość spadła 13-krotnie, 
tykują przez gen. Oouraud w sposób pesymi- dług ten w walucie czeskiej wynosi 9.988.004.009 
styczny greckie wiadomości wojskowe i wska-(koroii czeskich. Do ogólnej sumy długów doli- 
zuja, źe stanowisko Kemaia jest silne. Rozpo- czyć wypada udział w funduszu reparacyjnym 
częła się więc dyplomatyczna wojna w poli- w wysokości 750,000.000 fr. złotych, t. j. 
tyce wschodEUej, w której Anglia jest przeciw- 9,750.000 000 koroo czeskich, następnie trzecia 
ko Francy! (część długów przedwojennych b. monarchii

Rzym. P. A. T. Ag. Stefan! Z Londynu do- austr.-węg. -= 6,433,020.000 koroo cs. W koń-

Pokoju kawalerskiej
umeblowanego, o 3© możności z obsługą, po* 
szukuje młody, sobdny i spokojny mężczyzna. 
Zgłoszenia pod „Redaktor4* do Admimetracyi 

„Głosu Narodu” , uL św. Krzyża 1L

POŻYCZKA
jest najpewniejszą

lokatą kapitału,
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Uniwersytety chłopo ^ i a
Sśf*

DoJtortc/rni®.

Zapomogi państwowe dla tych TTn*wersy 
tetów przyznawane są od driwna. Uczniowie 
ubodzy pobierają stypendya. w zajadzie 
szkolą tytułem opłaty za naukę nob;era 
©płaty od 15— 80 koron szwedzkich. W roku 
SP13 wyznaczony został przez władze szwc- 
dr3t;© inspektor do czuwania nad pedagogi
cznym i adminLstraryjnvm biegiem spraw 
miwersyteckich. Ponadto przv wielu Uni- 
wessytetaoh są orc^nizowane kursy ..nauk'
0 Szweeyi4'. przezn. ^ ^ «e  dla dawnrch u-̂ z 
n:ów .' nauczycieli szk*»ł elementarnych itp. 
Również popiera państwo „kiir*v abstynen
tów".- trwające 4--45 dni w jednem miejscu

W  związku z ta pożyteczna akcya zorga
nizowane są w Szwecyi na wielka skale wy 
kłady n:«»ikowo-popirtam© i biblioteki lmlo 
we. Wykłady nauk owo-popularne maja na 
celu: udzielać wiedzę, budzić, myśl i zainte
resowanie. zachęcać do pracy samodzielne] 
w kierunku także działalności praktycznej 
oraz dać dobra i racyonalną rozrywkę 
w wolnych chwilach. -Taje rozległa bvb ta 
działalność w Szwo»*yi. dość w^pmweeć. ii 
w r. np. 1013 wrgloezono If.OHO wykładów 
popularnych z udziałem około 1 miliona słu
chaczy. W  Ministerstwie oświat* w ?zwe 
cri isrnioie też wzad radcy ndorrtnwcgo
1 *oecyalny urząd ~radev hih[iotAr*7negoM. 
TUhFoteki ludowe bowiem w Szwecyi bbej 
mu ja n;o tylko roi-ota. ale także f wsio. 
T}ła tych. bibliotek przystąpiono jesucze w r. 
7013 do opracowań:a ogólnego katalogu 
szwedzkiej Hteratwy lodowej.

Przy l-og. ttynj rc/.roście szkół elementar
nych w S,:v.eęyi, gdzie mocą ustaw y pań
stw ow ej każda memaJ wieś posiada w łasną  
szkole, przy licznych szkołach średirclt. 
a bosraetwió zaw odow ych, przy ilości zna
cznej sizkół uniwersyteckich i technicznych, 
a n°<dto pr7ez ogólna działalność un iw ersy  
tetów chłopskich i ludow ych. Szw ecya p o  
7bn w ropn Tromn.1 zupełnie ana lfabetów , w y 
bija sie pod wzglądem  ośw iatowym  na czo
ło państw  i narodów  Fu ropy.

P ła  szerok:e€ro ogóhi mae robotniczych  
i w lnśc!flńbkich nie poprzestano na zakłada  
nin szkół elem entarnych: droga zakładania  
Uniw ersytetów  ludowych w  nnjszers^em te 
go  słowa znaczeniu w pojono u -w ^dom ien ie  
ogóhi obyw atelstw a o prawach, ale i obo
w iązkach względem  **© }. ziemi, względem  
narodu, naństwa. rcd'sri?̂ » wsTwMbraci. podno
sząc tenże ©gól na poziom w yższy p o i  
względom  etvo7.nvm. moralnym i pod wzglę
dem ogólnego narodow ego  dobrobytu w szyst 
kich ludności w  Sz.wecri.

U  nas akcya tw orzojra Uniw ersytetów  
chłopskich nie tak prędko, zapewne, docze  
ka «ic realrzacvi ze w zględu na panujące  
stosunki. Ale orzecież miź ' h ’& o tveb spra
wach o nas pisać i m ówić należy, by  przy
gotow ać grunt i podstaw ę <Jo rozpoczęcia 
k :edyś tej akcyi. o której zaledw ie u nas 
marzono przed laty i nieśmiało jej dorykano. 
A  sprawa to pierwszorzędnego znaczenia.

W  państwie jak nasze eorvi.jmniej 2Q-m? 
lionowem  procent, ana lfabetów  i narodow o  
nieniwv>domionych iest pows?echn:e znany, 
a Pok ka  pod tym względom  zajm u;e jedno 
z pierwszych miejsc w  Europie. W lec  też 
w eześn!ej czy późn ie j o tych instytucyach  
u nas pom yśleć należy. abv  te i d o r ^ a ż ą c e j

warstw ie narodu, dziś analfabetycznej, p ro 
centow o najliczniejszej, bo  wynoszącej oko
ło  8 0 % ogó łu  ludności dać krótką drogą  
podstaw y prym ityw nego w ykształcen ia na
rodow ego.

Jak  te Uniw ersytety  chłopskie u nas w in 
ny  być zorganizowane, c o  w  skład naucza
nia wchodzić powinno, nie sposób odpow ie
dzieć na to w  krótk;m dziennikarskim  szki
cu. A le  to pewne, iż o zasadniczych podsta
wach upraw y  rołi. umiejetniejsaem w yko - 
rzystywap«u każdej p:edzi ziemi, której nie
stety u nas tyle sie marnuje, chłopa pouczać 
trzeba. T rzeba mu m ówić o znaczeniu na
w ozów  sztucznych, o potrzebie drenow an ia  
ziem 1, obsadzania d ró g  i ścieżek owocowem l 
drzewam i, trzeba go  pouczać, jakie stad d.la 
n iego  sam ego w yn ikają  korzyści m ateryal- 
ne. trzeba go pouczać o hodowli byd ła , po  
trveb;e zakładania pszczelni, ku ltyw ow an ia  
szkółek d rzew  ow ocow ych , użytku pod do
statkiem istniejącej u nas w ik l-ny, umie
jętności w y robów  z tego. co buina. bogata  
nasza z natury  ziemia, dać może. A  poza- 
tem t’*zeba chłopa u nas nauczyć żyć w w a 
runkach hvgienv.

Przedewszystkiem  jednak trzeba u ś w b -  
don rć go. że jest Polakiem , iż obok praw . 
ma także wysokie obowiązki w zględem  O j
czyzny. O tej O jczyźnie 'rz eh n  go  pouczyć. 
Trzeba mii m ówić o przeszłości i o tera
źniejszości. N :e wym ieniam y* tu wszystkich  
przedm iotów, zależne są one bowiem  od w ła 
ściwości i charakteru w s;. chcemy ty lko za
znaczyć. a.hv ta praca zwłaszcza tvch mas, 
które p łucn ie i na przyszłość mocą ustaw y  
rodnej m °ją  osiąść na roli. nłe miała cha
rakteru dvietan*y7roii. ale p lanowo w iod ła  
do wydatnych rezut tatów  w e wszystkich ga

łęziach, w  zakresie gospodarstw a rolnego, 
leśnego, hodow li byd ła , d rob :u itd.

W zw iązku z pracam i, które znać dokła
dnie powinien ©hłop na wsi, w  zw ;ązku  
z najw iększą wydatnością i u ży tecznośc i, 
d la  pożytku nie ty lko jego . lecz i innych, 
zwrócić s :ę powinno celniejsza uw agę na fi
zyczne w ychow anie chłopa* Zdaw a łoby  się 
pozornie, ze skoro oliłop żyje nie ^w *vę- 
chłoj atm osferze m iasta“ , ale  wśród przyro  
dy. iż już tern samem zyskuje zd row ;e i »f>ra- 
wność fizyczną, TjTncz?eem tak nie je>t. 
A jeśli k iedy, to dziś ten chłop ma być  
przygotow anym  do  służby publicznej, k tóra  
ma i  n?ego  zrobić: w zo row ego  żołnierza. T e 
mu celowi odpow iada łyby  w k ład an e  po  
wsiach ..Soko ły ", któreby ten cel system a
tycznie spełniały.

A  toraz jakież inne zrzeszen i tu mieć po 
w inny s«we placówiti? Ozyż uświadam ianie  
w s?. że jej potrzebne w  każdej gminie K ó łko  
rolnicze, straż pożarna, kasa Haiffeisena. T o 
w arzystw o  szpitala w ie jsk iego, kursów  ogro
dniczych, kow alsk :ch i tylu, tylu innych po
żytecznych instytucyi nie w yszłoby  na  d o 
bre?

Chłop z tero wszystkłem  zetknąć sfę w i
nien na tych ku~ó>ch Uniwersytetu w leiskie- 
go . który , ze wsi do  wsi w  regubirnych o<l- 
stępach czasu wędrować, będzie, pouczając  
o wsz.ysfclciem, co zw iązek tworzy z życiem  
na roli i z tem. co  go  uśw iadam ia i «zvn i po- 
żyteeznym  obyw a te1 em państwa. *^lbok tedy  
tej p raktycznej gałęzi inform acyi sw iaea  

tiTch z iego ma tery al nem i fizyrznem  po»l- 
n fesion?om. chłop dzioiejszy na wsś ^dnicn 
♦eż hvć uśw iadom iony przez te instvtucve  
U niw ersytetów  chłopskich i w  tym kierun
ku. aby  w ed z ia l. gdzie żyje. jnikie są w pań.

!sfcv;ie jego sta -.miki i państw a jego  potrze- 
i by. aby  n ‘e zdany na łup przewrotnej par
ty jnej polityki pocznł się raz wTesrzce czę
ścią Całość- społeczeństwa, które jem u  
dziś z nadzieją odd- ło ster. jako  naiFczniej- 

jszemu p ro c e s o w i ludności w  państwie.
T ę  pracę podjąć pow inny dobrze z.o«rgani- 

‘ zowane TIn!w ersytetv chłopskie przy dobo- 
|rze pełnych poświęcenia ludzi, k tórzy tej 
spraw ie przy in-tcnyywnej pom ocy Minister
stwa O św ia ty 'p o d jąć  się powinni dfa odro
dzenia m ateryalnogo, duchow ego i ku ltural
nego  ca łego  narodu.

| Rzucam y dziś tych k ilk a  luźnych, o gó l
nych u w a g  do m ew ażania. pomni, że cho
dzi o Indie*. ..którzy jeszcze cyw ilizacyą  lu
dzką nie d ft fk n W i" ,  których t H y  trzeba  
w prow adzić  w  taką sferę „cyw flizacy i", ja 
k a  stw o -zy  lad społeczny, poszanowanie  

.praw . dobrobyt, znaczenie l św ietność d la  
ieałogo narodu.

Jaką  m a b r ć  najpraktyczn fe js7a  o rgan i- 
zneya tych Uniw ersytetów  —  trudno dać  

Ina to szczegółow ą o^lpo wiedź. W iem y  nato- 
,m tafit. jak te organizacye działa ią za gran i
cą. N a  przeszczepienie ich i dostosowaniu  
trreha gruntownych studvów . T o  jednak  
!e*t pewnem . że i koszta i trud i czna n:e bę
dzie stracony. T tn jest potrzehnem, a b v  ci, 
co znolą dokładnie żv c :e  tęgo ludu. zabra li 
głoe w  tej spraw ie, i dodniac szczegó ły  do  

jponiszanoj przez nas dviś kw esty  i, grom a* 
jd z ir  n<lpo^,-iedni m ateryał. na którym  oprzeć- 
[h v  się mis U  przrwzła budow a i orgnnizaicya 
U n iw ersytetów  chłopskich w  Tolsce.

W ła d y s ła w  K o d u

Związku kat majstrów szewskich w Krakowie
Stow tar. t  o p  p o rU a .

Dnia 23 lutego b. r o godz 6 wiecz. na .Kotłowera**
r « n  idcH d a lra a jn

1) Zanjcnle.
Zł 04c**vtan e pmtobohi s ost. W»L Zgrom,
3) SorawotdMic k»sowo u  ubie&łj rok.
4) sjrkkOw. 233
ft) Watoski.

K. 0»tusrkitv!es
S»kr tara

Do sprzedania:
8*0ry m parę ko*»l. — Łazk ha penowi lecznl- 
•ł -  Futra. Snknle. -  Patia n n fe  ‘ 0» ’W* 

***« — Rugi Jclcntc*. — Samowary tiitałile. 
Obuwie. CbuKtkt. -  Klatka i«a panuje. -  
Lampy aaftowe. — Kasy r<Kmotrw&ła I Korale  

prawuuwe. 27S
Przyjmą}* ite wtzyatlro do anrzedały kooiisf>wej ł k»- 
p!}« M wlaanotć Dom Handlowy „POZNAŃ”  

w Krakowie, ul Krap%i<ta L. 12 Tt-l S157.

Do sprzedania:
D w i e  Kasy o g n io t rw a łe ,  d u ża  i m ata  i 
R o g i  i e t e n i e  ładne . 272

Dom Handlowy „P02NAA11
vj Krakowie, o*. Krupnicza i, 12. Tol. 31S7,

0 @ ® R O | - S | |
f i g W r prawźziwia tarp^ntynawa |g

P A S T A  D O  O B U W 3 A
*  5 k»k.nch , ale taumna rrklsmą, iret }e j n . t  >aVo«elą 

uin»iią za W c z k a a l i a r n i r i  J o l*  a a j le p a a ą  w kraju.

Si sabnia vi isprtitt liFwsocediu:̂  rtłr*Kb i słtek
Sktatf badownj l m tg tttw * aa ( aHcyf:

IM  tałujuB? liilalBu Utmraiń tttmicnsnu
Krak6wy Sienna 12. ^

W ra y M  aakotoesaM w*9 •tfwrvta«a poocta aa pobnuiiam.

Dia Składnic i Kófek Rolniczych!
O b U W i a  ro l>o cze  * c i ic l& k la  ra^akił I daia-

Chustki i Kcrale prawdzrva  

poleca w wielkim wyborte

274

8lD o m  H a n d lo w y  „P C Z H J S H
w Krakowie, tt£. Krupnicza V* 12. V«Ł 3 U 7 ,

Zarzdd Browaru Limanowa, poszukują
z z s io p c y  p i w o w a r a

Peflrkiuje się \t\kn na rz»ewieka mlodsze^e. ee 
azkoią p iw ow arską t praktvką W  zę lc «zen ’ o na jęty  
po«l9Ć warwoki, o ił>Uv £wiad*efw i ref^r^nf-re. 2-r>7

Sk ład kołder
K, Sulikow skiego

K r a k ó u ,  G ro d zk a  59.
poleca kołdry ęoio ’J 
i wedł1 f jamAwirń 771

O r g a n m is t r z
Stroje, reDeru;ę orąaov I 
fisharmonje, uTUOCłniam 
rekonsirukcje rAżnych sy
stemów. Amert Żagórdla 
w Czcrnirhi>w;e (pod e ra- 
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WAŻNE dla odbudowy polskiego
p r z e m y s łu  i r o ln ic t w a .

W dniach najbliższych nadchodzi znaczny transport 
samochodów ciężarowych wszelkich typów na gumach

WST Ceny przystępna ’tw i 
Natychmiast <£o odstąpienia samochody ciężarowe

g i n y  turyńakl 33 HP. udźwig 3 I pół tony 
r | M  I  nowa gumy potne, prawla nieużywany
| y a i  A 4$ HP. udźwlg4-S ton, nowo gumy, 234

8 I  mało używany, kompl. odnowiony

„ESHAPE" Kraków, Pijarska 4. Tal. 3476.
Fiijo: Warszawa, Lwów, Poznań, Chrzanów. Ajencja: Gdańsk.

Rodacy! Pamiętajcie o Górnym SlasRu!

C

Z I E M S K I  B A R E D Y T O W Y

TOWARZYSTWO A K C Y JN E  WE LWOWIE.
aat3ftcvt.:rr -rzzwmźam

Walne Zgromadzenie akcyonarynszy Ziemskiego Banku SCredyfowego nckwaliło 22, grudnia IP^O r. podwyższyć kapi
tał akcyjny Banku z 35,000.000*— Mk. p. na M U . p. 1 0 5 , 0 0 0 . 0 0 0 * — przez wydanie nowych 250.000*— sztuk akcyi po Mk. p. 
280*— im. w art, upoważniając zarazem Radę zawiadowezą do oznaczenia b l i ż s z y c h  warunków tej emisyi.

W  myśl tego upoważnienia Rada Zawiadowcza uchwaliła przeprowadzić powyższa emisyq w dwócb seryach po 
35,000.000*— Mk. czyli 125.000 sztuk nowych akcyi po 280*— Mk. im. wart.

Powyższe uchwały Walnego Zgromadzenia i Rady Zawiadowczej Banku zatwierdzone zostały reskryptem Minister
stwa Skarbu z dnia 9. lutego 1921. Nr. 411/Dk. wydanym w porozumieniu z Ministerstwem przemysłu 1 handlu.

Rada Zawiadowcza Banku rozpisuje przeto niniejszem

S U B S K R Y P C Y Ę

na razie pierwsze) sery! nowe) emisyi t. ). 125.000 sztuk nowych akcyi po 280 M p .  Int. wart. na następujących, również* 
przez Ministerstwo zatwierdzonych warunkach:

1. Dotychczasowym akcyonaryuszom przysługuje prawo pierwszeństwa 
do pobofu nowych akcyi w  len sposób, źe na dwie dawne akcye pobrać 
mogą jedną nową akcyę pierwszej sery i.

2. Nowe akcye uczeslniczą w zyskach Banku począwszy oJ 1 stycznia 1921.
3. Kurs nowych akcyi wynosi dla dawnych akcyonarynszów, wvkonvwają- 

cycb prawo poboru 400*—  Mk., dla nowych subskrybentów’ 500’—  Mk. za sztukę.
4. Cenę kupna należy w  całości złożyć przy zgłoszeniu w gotówce, 

iz z 5V# odsetkami od tej ceny kupna za czas od 1 styczrwraz z 5V# odsetkami od tej ceny kupna za czas od 1 stycznia 1921 do dnia 
zapłaty, oraz z dopłatą 12 Mk. od sztuki na koszta konfekcyi. Na uiszczoną 
wpłatę wydane będą tymczasowe potwierdzenia.

5. Akcyonaryusze, chcący wykonać prawo poboru, winni nadto przedłożyć 
swoje daw ne akcye (bez arkuszy kuponowych), .względnie tymczasowe potwier
dzenia na nabyte akcye, celem uwidocznienia na nich wykonania prawa poboru.

Przy tej emisyi drugiej seryi nowi akcycnaryusze, którzy nsfcędą akcye z niniejszej pierwszej seryi, bęt*ę traktcwant ped w?glęriem prawa poboru na równi z akcyonaryuszami dawnymi
157____  _ I______  3 * » . • I 1 r> i . • • . J 4 _ A__ » ^

6. Termin subskrypcyi pierwszej seiri upływa z dniem 15. marca 1921.
Bezpośredn o pote u uskuteczni Dyrekcya Banku przydział nowych akcyi po
dług swego uznania z tem, że za akcye nieprzydzielone Bank zwróci wpła
cone kwoiy z3V# odsetkami.

7. Wpłaty na subskrypcyę nowych akcyi dokonane już przed wyda
niem niniejszego ogłoszenia z zastrzeżeniem zatwierdzenia podwyższenia kapi
tału akcyjnego przez Kząd, policzone "będą na poczet niniejszej subskrypcyi 
bez ponownego zgłaszania się subskrybentów.

i

Now e akcye drugiej seryi uczestniczvć będą w zyskach Banku również od t. stycznia 1921.

Zgłoszenia przyjmuje: Ziemski Bank Kredytowy w swoim Zakładzie Centralnym we Lwowie (ul. 3-go Maja L. 5.)
oraz w swoich Oddziałach: w Krakowie (ul. Szczepańska L. 1.) w Warszawie (ul. Marszałkowska L. 151) w Lublinie (Kra

kowskie Przedmieście) i w Gdańsku (Heiligegeistgasse L. 134). m

Nakładem Polskiej Spółki prasowej. Stów. zarcj. z ogr. odpow. w Krakowie. Redaktor odpowiedzialny: Karol f io le k *a *  *— Drukarnia „Głosu Narodu4* w Krakowie pod zarządem Romana Perka.
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